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baczf\c, ~e w naszych nienormalnych 
warunkach tem wi~ksza zachodzi te
go potrzeba, te przedwczesne znute 
me. wyczerpanie jest nieuniknionym 
udziałem nielicznych naszych zdol
nych i sumiennych pracowników 
społecznych; natomiast radzi tkwimy 
w towarzystwach wzajemnych ado
racji, gdzi odurzamy si~ wzajemnie 
Kadzidłami swyoh rzekomych za
sług. 

Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić, it firma chrzescijańska fa
bryki ouJrrów T. D~browskiego i S-ki w Łodzi przeszła na naszą własność 

iJ poważaniem 

.L W11sowicz i G. HentscheL 
ul. Widzewska M 104. * • 
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„ ·nstytuqi 
ku tura nych·. 
Zdawałoby si~. że w społeozeń

stwie, tak dalece pozbawionem samo
dziel no~ci , iak nasze, w społeczeń
stwie, ~lrn ?-anem na całym obszarze 
zagadni eń politycznych" i społecz
oych na. masQwą bezczynność - te 

• 
Na taki stan rzeczy składa si~ 

pola, które jedynie są dla nas do- szereg nieporozumień, pokrywających 
s~pne, - pracy oświatowei i kultu- sO~f\ istotne, gruntowne niezrozumie
ralnei, winny być ludne, o~ywione nie tego, co powinno si~ narzucić si-
wzmo~onemi wysiłkami ogółu. łą faktu, rzeczywistości. 

Tymczasem zaś jest inaczej. Praca społeczna, t. zw. społecz-
Bezczynność staje si~ jakoby nikostwo, jest uwazane w najszer

stanem normalnym - bezczynność, szych sferaoh - tej pseudo-inteli
gnuśność, nuda. gentnej kołtunerji - za pewnego ro-

W skutek chronicznej bezczyn- dzaju dziwactwo, czasami za sport 
ności wytwarza się w przeoi"'tnym t. niedrogi; śród wyborowej naszej in
zw. działaczu społecznym obłudna teligenc1i nie szczędzf\ uznania, po
psychika, obłudny stosunek do ty- chwał, honorowych tytułów tej virtuti 
oia: wysiłek, parokrotnie chybiony, citnli, uważając ją za dowód przyna
nieurzeczywistniony wskutek przesz- lefmosci do wyższej hierarchji spo
kód zewnętrznych, poczytywany ju:t łeozne7, arystokracji duo.ba. 
jest, jako całkowite spełnienie obo- Pojęcie pracy społeczne ; kojarzy 
wiązku, jako czyn, ros?.czący sobie się w umyśle przeciętnego mteligen
prawo do zasług. Niezrealizowane ta z pojęciem poświęcenia, bezintere
projekty zajmu}ą też najpoważniejsze sowności, mówiąc prościej, t. zw. 
miejsce w sprawozdaniach z .<hia- "darmochy". Praw1f\c o potrzebie 
łalności" instytucji kulturalnych. bez1nteresownei pracy społecznej, 
Czyż to jedno słowo: nie pozwolono- wskazuje się „darmoch!l", jako spraw
nie bywa tet słodką pociechą, zwal- dzian jej wartości: wymagają • jej od 
niaiąc nas od trudów, ju:t nieuniknio- innych - posiadacze . rent, ludzie, 
nych - wtedy, gdyby pozwolono'ł I z~jmuj4cy dochodowe stanowiska, dla 
jest jednocześnie tryumfem naszych których udział w t~o rodza1u przed
zabiegów - dowodem, te przecież sięwzięc?ach, bądź1 co bądt, jest o
my chcemy, próbujemy, staramy siQl kruehem, rzuconym z pańskiego sto
A jednak... ~ Ogół, niewyrobiony społecznie, a 

Na temat prożności naszych wy- wskutek tego niechQtny do płacenia 
siłków snując łzawe elegje, utwier- za pracQ umysłową, ~ie rozumiejący 
dzamy się w poczuciu swych zasług, należycie wartości i warunków tej 
bałamucimy opinję obietnicami, .per- pracy, powtarza naiwnie za .uspołecz
spektywami•. Nie otwieramy terenu nionl\ elitą" te niedorzeczne komuna
praktyki społeczne) dla młodszych, ły, których wpływ powoduie fałszy
by z nlch wychowa6 przyszłych. wy stosune.k ogółu do placówek kul
awych zast~pców, pomimo, ~e to . turalno-oświatowyeb. Tymczasem po
jest kardynalnem prawem wszelkie1 winno si~ wbijać w umyiły wr~cz 
rlonowej i sv ~temat:vczMj pracy, .nb p!zeciwne przekonanie. osie.~ni~te z 

doświadc.-zenia. Praca społeczna wte· 
dy jed,vnie jest dobra, ~dy Jest wy
razem, realizacją treści człowieka -
tego, czem osobnik tyie. Musi wiQ6 
pochłaniać życie, czas człowieka; ja
ko taka, mote stać na poziomie prae; 
społecznej. 

Jest pewna kategorja ohoryo~ 
dotkni~tych przewlekłemi dolegliwo· 
ściami; wiecznie się łUdzą co do sta
nu swego zdrowja, a myśl ich cof& 
si~ lękliwie przed propozycją zasto
sowania radykalnego środka leczni
czego. Uktywajl\ też istotny star. 
wobec otoczenia. Zżyli si~ ze swoj~ 
chorobą. Stała się ona nieodłs,czn~ 
troską, ale i treścią ich tycia. 

Leczą siQ też zawzi~cie, pieczoło· 
wicie, zmienia1ąc lekarzy, recepty, 
stosui ąc wszelkie paliatywy, swo)skit> 
i te najbardziej reklamowane; ni~ 
widząc polepszenia, czekają oudu . 

Inteligencja nasza jest pod.o bu ~ 
do owej kategorji chorych. Toczy ja 
bezczynność, nuda, i ałowość ~ycia. 
Pod wpływem przebłysków podejmu:.c 
jąc prac~ społeczną, zadowala si~ 
czemlrnlwiek, frazesem, od:ruchem . 
półśrodkami - paliatywami, jakimi 
są nasze instytucje kulturalnie w sta~ 
uie swym obecnym. Uprawiając~pa.r." 
tactwo, coraz beznadziejnie grz~tnie 
w megalomańskiem przeświadczeniu 
o swych zasługaoh. Poddana boles
nej chłoście widokiem te) „nędzy 
polskiei" w literaturze, olśniona "pięk
nością stylu, piękna i gł~bią psycho
logji", otrZf\Sa się: „Eh, to przesada, 
to okrucieństwo wzgl~dem czytelnika 
-przeciet nie ·1est jeszcze tak tle! .. " 

Nie stać jej na azerokie, kry
ij"czne ogarni~eie myślf\ całokeztattu 
etanu rzeczy. Dotkni~ta jest krótko-

' widztwem. Poszc„ególne objawy do-
datnie a nawet oboj~tne dla dobra 
ogólnego, rozpyla w mgławie@we ho
rosko~y na przy9złośe; 1pełnionie o
bowif\z.icu pod nosi na plededał boha
terstwa; poszczególne ujemne objawy 
tycia przeobrata w przepo.)onej cho
Nbliw..,.m l~kietn wYobratni - w wi-
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kursy dla delegatów kółek, podczas 
.których instruktorzy udzielać będSi 
rad i wyjaśnień. Uchwalono zakładać 
własnemi siłami ochronki, szkoły rol
nicze i dążyć do utworzenia :rad 
szkolnych w gminach. Podniesiono 
trnnieczność zadrzewiania dróg i nie
użytków, oraz zwrócenia większej 
awagi na zaniedbywane ogrodnictwo, 
zapewniaJące poważne zyski. Dalej 
podniesiono potrzebę "'al.ki z hazar
dem i rozpustą, a nadto zdecydowa
"lO, by na porządek dzienny zjazdów 
wprowadzić dział wychowawczy. 

Następnie zabrał głos redaktor 
.zarania• i zaczął mniei więcej w te 
słowa: „Napomykano tu o „Zoraniu", 
wyrażano niejasno sformułowane 
wątpliwości, otóż żeby uprzedzić 
wszelkie pogłoski, oznujrnlam, że u
dtąpiłem z własności tego pisma, a 
dalszP- jego losy wzięła w swoje 
ręo6 grupa ludzi, ściśle związana z 
ideałami pisma i ludzi ożywiony<'h 
'Oajlepszymi zamiarami i posiadają
~ych siłę dla dalszego prowadzenia. 
Przez osiem hit nie utyskiwałem, nie 
akarżyłem się przed wami, ale to 
wam mówię, że pismo zawsze szło 
:tio lin1i wszech potrzeb, było napra
lłd~ waszem i b~dzie takiem w roz
szerzonych ramach. Lecz trzeba je 
aznać za swoje, trzeba stać przy 
lliem murem, nie być tą słomką, 
~hwiejącą si~ na wszystkie strony. 
Trzeba umieć odrM;nia6 prawdę od 
tego w~ża, który wślizguje się do 
waszej chaty i pod µozorem waszego 
dobra bałamuci tylko i podkopuje 
wiar~ w .rzeczywiste posłannictwo lu
dowe „Zarania•. Trz.rdzieści lat pra
euję dla ludu, przez ten okres czasu 
~atrzyłem dobrze i pilnie na wszy-
6tko i przyszedłem do niezłomnego 
przekonania, ~e gdyby w tym samym 
etosunku, w jakim poszło uświado
mienie chłopa polskiego rozwinęła 
się i jego oflarność, to za 6 - 10 lat 
'robiliśmy tyle ile chłopi duńscy lub 
czescy. Gromadą przeto nalety stać 

. przy swo)em piśmie, mieć odwagę 
awoich przekonań. Pismo oddaję w 
pewne i energiczne ręce, reszta nale
ly do ludu"'. 

Przemówienie t-0 spracowanego 
t rzetelnego bojownika dla sprawy 

• chłopskiej wywarło, jak łatwo było 
zauwatyć, głębokie wraitenie i iut 
potem nle było dalszych rozpraw, 
Mezwał się tylko .)eden głos, prze· 
l>Ojony widocznie tłumionym bólem 
za prześladowanie niezasłu~one. 

„Nasze dziewczęta, powiedział 
lapidarnie Jeden z delegatów, .które 
powróciły ze szkół jut drugi rok nie 
otrzymują rozgrzeszenia w koś
tiie!f,•. 

Na to oznajmienie sala zabrzmia
ła jednym okrzykiem ze wszystkich 
piersi; „hańba!• Był to jeden je
dyny zbiorowy okrzyk, jaki się wy
darł na zewnątrz w ciągu trwania ca
łego zja~du. 

W zakończeniu przemawiała p. 
!rena Kosmowska, podnosząc, it u
dział młodzieży w zjeździe j żywe 
zainteresowanie się, Jakie ta mło
.iziet 11jawnia, pozwala rokować na-
1zieje, iż praca ich nie będzie bezo
~ocną. 

. . Wybory do rady powołały p. p.: 
Bm111kównę, Okęcką, Radwana, Kmitę, 
Pomianowskiego i Sawczuka. 

Reasumując wrażenia, podkreś· 
lić nalety, iż ogół uczestników zjaz
du ujawnił dojrzałość społeczną, du
t.y zasób samokrytycyzmu, świado
mość swych celów i konieczność sta
!a się już dzisiaj musem 1 nakazem 
wewnętrz~ym, mimo przeszkód, j'.ł.kfo 
uśw.1adom1ony włościanin spotyka na 
sw~J drodze. Przeszkody te są licz· 
lle 1 cz~stokroć godzn, w najczuJsze 
strony duszy. 

w t11warzystwie dyrektora lrnncelad 
ministerium spraw zewnętrznych, 
barona Szylinga, do Bul<aresztu, a 
stamtąd, d. 13 czerwca do Konstancy. 

C Paszporty kobiet za• 
mężnych. Minister1um spraw we
wnętrznych zwróciło uwagę na to, te 
-pomimo ogłoszenia przepisów o pra
"' ie ko bi et zamężnych do otrzymy
wania i1aszportu bez upowatnienia 
męża, władze czynią nieiednokrotnie 
utrudnienia w wydawaniu paszpor
tów osobom tej kategorji. Wobec 
tego ministerium poleciło okólniko
wo, ateby wszystkim petentkom, ko
bietom zamężnym paszporty wyda
wane były niezwlocznie po stwier
dzeniu ich osobistości i niezależnie 
od tego, czy si~ mętowle ich na to 
godzą, czy też nie. 

Ze świata. 

O Bank polako·francuski. 
Dochodzi nas wiadomość, że poseł 
były do Dumy, p. Zukowski, przy
stępuje do orgnmznc)i banku fran
cusko-polskiego. 

O Roznosiciel gazet po• 
słem. W )Jrzemysłowem mieście 
francuskiem LHle, został wybrany do 
parlamentu kandydat socjalistyczny 
z zawodu roznosiciel pism. Nowo 
wybrany poseł, pomimo tego, iż obe
cnie otrzymuje piękną peosje 16,000 
fr. (6,000 rb.) nie porzucił swego do
tychczasowego zawodu i do czasu 
zwołania parlamentu, ma zamiar na
dal roznosić gazety, które obecnie 
może nieraz zaimowa6 się będą oso
bą pana roznosiciela. 

o Kosztowna katastrofa. 
Na statku „Empress of lreland", któ
ry uległ katastrofie i zatonął, znaj
dowały się sztaby srebrne, wartości 
ogólnej 6 miljonow fr, pochodzące z 
kolbackich kopalni. 

[J Sensacyjny ślub. Sen
sację wywołuie w Ameryce małżeń
stwo, zawarte w tych dniach pomię
dzy cór.ką znanego mil jo nera lngor
nola a Jej szoferem. Para młoda 
wzięła ślub w naiwiększej tajemnicy. 
Wui panny młodej zaproponował jej 
albo rozwód z mężem, aloo zrezygno
wanie z jakiejkolwiek pomocy mate
rjalnej 7. jego strony. Córka. milio
nera wolała pozostać przy m~żu i 
wyrzeo się n1ajątku i wygód. 

Z Cesarstwa. 

b. Represje prasowe. ·
W Petersburgu skazano na karę 500 
rb .• Wieczernieje Wremia" i „Naszl\ 
Roboczą Gazetę". 

„Utro Juga" w Rostowie nad Do
nem, skazano na 200 rb. kary, zaś 
jedno z łotewskich pism w Rydze -
na 200 rb. 

Skonfiskowano nr. 2 „Smiełoj 
Myśli", wychodzącej w Petersburgu . 

W Tyflisie aresztowano redakto
ra zamkniętego gruzińskiego pisma 
socjalistycznego „Pikri " . 

t;:, Odczyt polsld w Peter• 
sburgu. W poniedziałek, w lokalu 
„Ognislrn" petersburskiego, organiza
tor wystawy cyklu dzieł wybitniej
szych malarzy polskich, artysta-ma
iarz p. Warunkiewicz wygłosił na te
mat „Znasz.li i1m kraj? odczyt, po
swięoony pięknu krajobrazu pol
skiego. 

Stubarwnym korowodem przewi
nęły się przed oczami słuchaczów
widzów ruiny starych zamków pol
skich, świadków dawnej chwały, 
kr?Jowa. rze.k polskich - Wisła; 
łancuch podniebnych Tatr; dzie
~ią~ki pałactiw, „sterczących dumnie" 
i mche mod1·zewiowe dworki, drze
miąee pośród złotych pól. 

J~.k.kolwiek t~go rodzaju objawy 
reakc)l społeczne7 w rzeczywistości 
sprawie uświadamiającego się ludu 
n!e mog~ ~aszkodzić, są one Jednak 
Il16"'.l\tphw1e bolesne, gdyż kamienie 
te ciskają pod nogi te właśnie dłonie 
które powinny nieBć pomoc i za~ 
chętę. 

WiaDomości . - og6lne. -
O Podróż ministra Sazo. 

~owa. Minister Sazonow po powro
~1e. d~ Petersburga - jak donosJ 
.Riecz - wyjetdta d. 10 czerwca 

Prelegent :r, goryczą mówił o ar
cypols.kieJ man· i cudzoziemszczyzny, 
sprawiające), że pędzimy tysiące .ki-
1oruetrów, nie ~ału1ąc ani czasu ani 
pieniędzy dla poznania reklamu
_jącego się szablonu zagranicznego, 
g~y tuż obok - nieodkryte przez 
nikogo, pomijane obojętnością niewi
dzącą i wzgardliwą - czekają na 
swych Kolumbów- prawdziwn krainy 
zaczarowane. 

Kończąc s11vói niezwykle ciekawy 
odczyt, ilustrowany przez szereg o-

brazów świetlnych, p:rele!!ent zanali
zował wpływ piękna ziemi polskiej 
na twórczość genialnego muzyka pol
skiego 87.opena. 

t:J. l\.owa akademja. Rada wo
.Jenna uznała za niezbędne utworzyó 
w Petersburgu akademj~ woiskowo
weterynarską z kursem pięcioletnim 
dla 200 słuchaczów. 

4, „Druż,ny robotnicze". 
Puryszkiewicz zamierza stworzyć or
ganizacię robotniczą dla walki z „or
ganizacjami rewoiucyinemi wśród ro
botników". Wypracowana już została 
i złoMna do zareiestrowania ustawa 
„Dru~yny robotniczeJ". W ustawie 
znajduje się paragraf, nakładający na 
.Drutynę• obowiązek domagania się 
od rządu, ateby polecił wszystkim 
fabrylrnm i zakładom przemysłowym 
wznoszenie do kasy „Drutyny• 
wszystloch sum, zebranych z grzywn, 
nakładanych na robotników. 

ó. Znalezienie skarbu. W 
Pustowojtowie, w pow. kremeńczuc
klem, znaleziono skarb starych mo
net, między nie~i cztery monety zło
te z XIll stulecia. 

6 Związkowiec gwałci• 
cielem. W Ekaterinosławiu wtri\
cono do więzienia "spół pracownika 
pism cz~rnosecinnych, czlonlrn orga
nizacji prawicowych, obywatel& ziem
skiego Biełokry:rnwa, oskartonego o 
zgwałcenie nieletni ej uczennicy miej
scowego gimnazium. 

6 Puryszkiewicz w opa• 
łach. „Russko1e Słowo" donosi, że 
minister spraw wewnętrznych, przy
jąwszy Puryszkiewiczu. oświadczył 
mu kategorycznie, że dalsza agitacia 
prawicowa przeciwko gubernatorom 
i reV\elacje Puryszkiew1cza, szkalu
jące ich, tolerowane nie będą, i że 
spowodują bardzo poważne następ· 
stwa dla l'uryszkiewicza i jego ad
herentów. 

Rozmowa Puryszkiewicza z mi
nistrem wywarła przygnęb1ające wra
tenie na prawicowców. Związkowiec 
Orłow delegowany przez Puryszkie
wicza na prowincię dla zbierania 
plotek o gubernatorach telegraficz
nie został wezwany przez izbQ Micha
ła Archanioła do Petersburga. 

Z Litwy i Rusi. 

X Sprawa Jabłonowskie• 
go. Rozpoczęło się sądzenie szere
gu spraw wszezęiych przez Wierę 
Czeberiakową przeciw dziennikarzom 
i redaktorom o oszczerstwo w związ
ku z zabójstwem Juszczyńskiego. 
Dziś sądzono sprawę przeciw dzien
nilrnrzowi Jabłonowskiemu, który w 
felietonie „Ktiewskiej Myśli" wska
zywał, że Juszczyńskiego zamordo
wali przestępcy kryminalni w miesz
kaniu Czeberiakowej i że ta skiero
wała śledztwo na fał-sr.ywy ślad. 

Swiadków wezwano 68. Jabło
nowskiego umewinniono. 

x Wspaniały samorzęd. -
Na posiedzeniu budżetowern, :rada 
mie.Js1rn w Wilnie uchyliła starania 
specjalnej rady szkolnej, o udzielenie 
zapomogi 1, 700 rb. na utrzymanie 
szkół cer.kiewno-parafjalnych w Wil
nie. 

Gubernator uchwał~ tQ w wyko
naniu powstrzymał i spraw~ skiero
wał do decyzi! komisji gubernjalnej 
do spraw miejbkich. 

x T„•amwaje elddryczne. 
Miasto WHuv otrzymało pozwolenie 
na zaciąg11ięoie pożyczki obiigacylnej 
w kwocio 4,045,000 rubli na budow~ 
traru wa)ó w e.~-;,i{trycznych. 

X ftt.."iirłzja u oficera au• 
strjao~ie~c;,, Z rozporządzenia 
blur-a \vj' ~1adowczego kijowskiego o
.lm~gu woje1mego policja i oficerowie 
~ podpułkownikiem Bielewcowem na 
c'.t.ele dokonali rewizji w hotelu, w 
mieszkaniu p.rzybyłego i Petersbur
ga oficera arm 1i austrjaokiej Bodes
Jcuła. Rewi:6ja trwała parę godzin, 
poczem zaproponowano Bodeskułowi 
wyjazd po za granice Rosji. Bodes
k:uł natychmiast po rewizji wyjechał 
pod eskortą dwu ~ołnierz;y, którzy 
~warzyszyć mn majf\ do samej gra
nicy. 

Donosi o tern .Dziennik Kl'ow-
-•~·„ I ::!W.l • 

X Zatrucie ro etnik6w. W 
Ki1owie w fabryce lodu sztucznego 
Karbonika wszyscy robotnicy ulegli 

masowemu zatruciu kwasem w~glo 
wym, który fabryka wyrabia. Trzech 
robotników umieszczono w ciężkim 
stanie w szpitalu. 

'"-'indomości kralnwd~ 

+ 40·1ecie Tow, lel<t!r!'łhlo
go ziemi lube Is~~ iej Uruc:i:ysty 
01.Jct1ód 40-Jeoia 'l'ow. L»!;ar~ldegc> 
ziemi lu~elsJdeJ, śc1 ,,,,. z •ią,.;any zt. 
Ziazdem Lekarzy p. J\l · ncknnlnych 
Królestwa Polskiego, z ttóreg·I) spra
w~ zdaiemy na iunem ffi!eJscu, odbył 
się w sol.JotQ, we własnym lołCalu 
Sto w. 

Zebranie zagaił d:r. St. D0Lr11cki, 
witając serdecznie licznie przybyłych 
gości; poczem seJ<retarz Komitetu 
Orgal)izacyinego dr. W. Jasiń..,ld od
czytał listę 40-tu mianowanyc!1 ''7, łon
ków houorowych Tow. z okaz : ;ubi
leuszu. Z Lodzi członkiem honoro
wym mianowany został dr. S. Ster
ling. 

Następnie dr. A. Jaworowski wy
głosił odczJ t p. t. .Kvs historyczny 
dziejów '11ow.• Po dwóch jeszcze od
czytach dr. W. Jasińskiego oraz dr. 
M. Arnsztaina, rozpoczęły się przemó
wienia delegatów inst.ytucii iPJ\ '! c
skich oraz pt·asy specJalnej. 

Na zebraniu w charukter"ie dele
gatów łódzkiego Stow. lekarskiego 
obecnie byli d-rzy Koliński, Krusch6 
i Maybaum, z których ostatni prze· 
mawiał w imieniu reprezentowanego 
przez si«2 'row. {b) 

+ StarG.i:ytne monety. „Lo· 
wiczanin" donosi, it na polach wsi 
Bobrowniki włościanie wylrnpali na
cz1nie z killmdz1esięciu monetami 
srebrnemi z przed 400 laty z epold 
Zygmunta HI, dobrze zachowane. 
Zydzi przejeMżaiący przez Bobrow
niki, dowiedziawszy się o znalezio
nych monetach, zwrócili się do nich 
z propozyc J ą kupna, otiarowując po
czątkowo po kop. 6 za !:'Ztukę, na
stępnie po 50, lecz włościame, do
myśJaiąc się, te to są monet.y pol
sJde i mogące mieć wartość archeo
logiczną, zwrócili się do ludzi do
świadczonych, w celu zasiągniQcia 
wiadomości. Kilka z tych monet na
był p. St. W. obywatel ziemski ło~ 
wickiego powiatu, w celu ofiarowania 
do muzeum p. Tarczyńskiego. 

Z piłmiennlctwa. 

Emma Jeleńsiu.. Trey poko· 
lenia. Powieść. Nakład Gebethnera 
i Wolffa. Warszawa, Lublin, Łódź. 
Kraków, G. Gebethner i Spółka. New· 
Jork, The Poiish Book Importing Co., 
Inc. 'rtr. 278. Cena 1 :rb. aa k., kor. 
8.50. 

Utalentowana autorka „Panienki'" 
w nainowszej swojej powieści cha
rakteryzuje - „trzy pokolenia", któ
re. oddzielają dobę dzisieJSZE\ od pa· 
m1~tll:yc~ wypadków z przed lat pi~ć-
dz1es1ecm. • 

Przedstawicielką pierwszego iest 
babka głównej bohaterki, pani Leo
no.wa . Bielska, którą poznajemy z 
dzrnnmka, kreślonego w burzliwej do
bie r. 1868 i nas.t. Piiiany z wielką 
prostot!\, odsł~ma ujmu1ąoą postać 
matrony polskiej, pełnej cichego bo
haterstwa i poświęcenia. Córka pani 
Bielski e1, Aniela W ołmonttona wraz 
z mężem-jest przedstawicielką po
kolenia następnego, dla którego prze
trwanie wśród ciętkich warunków 
bytu i ooaJenie resztek dóbr mater
jalnych wyozerpuje niemal całkowi
cie program działania. Wreszcie naj
młodsza latorośl rodu, Tola Wołmon
ttówna, zrywa z pospolitością tycia 
.panny na wydaniu•, odtrąca t. zw. 
św1etn~ partj~~ by pójść za głosem 
poczucia obowiązku obywatelskiego i 
ina1eź6. o~l życia w pracy przy boku 
prawdz1w1e ukochanego człowieka 
który podziela jei ideały 

Szczere umiłowanie szlachetnych 
1'.lasad J głębsze rozumienie słutby dla 
.k:r~ju pr7.enik&jl\ karty te1 potytecz
neJ i podniosłej opowieścl 

Czas odnowić 
prenumeratq. 
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Lekarzy Praw ncjon2!nych. 
(Kor. spec. „N. K. L „) 

Lublin. 31 f1Uł1a. 

Dzień pier zy. 

Przed trzema laty, z 1nlc1n.tywy 
'(ir. S. Sterlinga, odbył się w Łodzi 
}>ierwszy .Z.jazd Le.karzy Prowincjo
nalnych Królestwa Polskieg·o; drugi 
Zj11zd został zwołany na dzień 31„go 
ma1a i 1 czerwca do Lublina, do te
v.o prastarego grodu tr_y buualsk1ego, 
który, bardziej niż inne miast", po
einda charakter wybitnie polski, pod
'kreślony istnieniem szeregu cen
-uych pamiątek histuryczuych. . 

O godzrnie 9 i pół, w I)}ęknle 
J>rzystrojonei sali Resur[,;y Kupieckiej 
łr. St. DobruckJ, prezes lubelskiego 
'.row. lekarskiego i Komitetu Orgnni
incyjnego, zagaja ZJ azd, witnfąc nie
swy kle łiczuie zebranych gości i pod
kreślając, że wobeo ch~ci nadania. 
Zjazdowi charakteru dydaktyczne~o. 
t!lekcji nio będzlo - w~zystkio refe
raty zostaną wygłoszone na ogólnem 
3obrnniu. 

W imieniu 'I1ow. lekarskiego, dr. 
.lnworowski, podejmuje się przepro
wadzenia anklot.y- w sprawie rozmie
azczenin. lekarzy w stosunku do licz
by mioszlrnńców. 

Poczem na prezesa honorowego 
&jazdu powołano iednomyślnie dr. La
sockiego z Nał~czowa. Na Jrnleinych 
'Prezesów cztnech posiedzeń v. ybrano: 
dr. ·rroczewskiego (Kutno), S. Ster
linga (Łódź), Szi welskiego (Siedlce) 
t Fidlera (Radom); wroszcie obrano 
ośmiu wice-prezesuw Z,azdu. 

Tematom głc'iwnym Zjazdu były: 
':wPost1,2py w roz.pozuawaniu i leczeniu 
.1praw gorączkowych o, pochodzeniu 
nkrvtom". 

~Pierwszy odczyt, dr. W. Biegań
~kiego (Częstochowa), będący wstę
pem i zarysem ogólnego tematu, od
C7.ytał, w zastępstwie chorego prele
genta dr. Brzeziński. 

Z kolei dr. S. Sterling wygłosił 
odczyt p. t. „ Kiedy gorączkę wolno 
uwatać za objnw skrytej gruźlicy 
płuc•, poczem dr. K. Rozeu eld (Czę
etocbowa) mówH o „Przewlekłych sta
nach gorączkowego pochodzenia gru
~zołowego i migdałowego", zaś dr. 
(. W atten {Łódź), - O „stanach za
palnych wyrostka robaczkowego, dróg 
ółciowych i trzuski". W końcu d. K. 
Rogoziński (Lublin) wygłosił referat 
p. t. „Zara~enia dróg moczowych", zaś 
dr. Cz. Czerwiński (Lublin) „Cierpie
~hl narzł\dów rodnych kobiecych". 

Wszystkie powyższe odczyty obe)
mujące temat główny, wywołały szcze
gółową dyslrnsji:, kŁóra szczególnie 
była. o~ywioną uad referatami wyg o.:. 
!Zonymi przez lekarzy łódzkich. 

W lcoó.cu posiodzania przedpołud-
iowego, przyjtJto wniosek, aby w 

przysztośm urozmaicać odczyty o 
charakterze ściśle uaukowym, refera
tumi społecznymi. 

• * 
* * Drugie p•1siedzeule, popołudnio-

we, rozpoczęło si~ od odczytu dr. A. 
Jarosinskiego (Sierdyń), .który mówił 
o „Zudnniach społecznych lełrnrza 
prowincJOnaJuego w naszych warun
knoh ". Po1:1taw1wszy to ostatrne we 
właści wem świetle~ prelegtrnt wslca
zywuł najbardziej -palące sprawy spo
łeczne, w .których 1I1terwe11cja i ini
cjatywa lekarza 1ost niezł..lęduą. Je
den z nnjal\tualniejszych i naicie· 
kawszych odczs łów, wywołał intere
SU!ącą wymian~ zdań, w łctórej Jędr
nością i mocą przol<0nywaiąc[\ odzna
czyło się wy l.Jitule przemówienie dr. 
F1dlflra., nawołuJącego do demo!craty
zucji. 

W dyskusji nad następnym od
czytem dr. Perłowskiego (Zawiercie), 
„O lecźeniu mie.sznnem przyruiotu 
sanvarsanem i rt~cią", zab1nali głos 
między inn. d-rzy Pański i Leyberg 
z Łodzi. 

W swym referaclo „O wczesnem 
rozpozn niu rat·u narz'ldów trawie
nia", dr. J. Mnybaum (Lód~), stw1er
dz1ł, że „ wallrn ra1c1c'I11 Jest pierw
szym irnszym bo:i;w.zglęanym o bo wiąz. 
kiem obok gruźlicy". 

Ostatni, w dniu tym, odcz t wy
gł.osił dr. M. Arnsztajn (Lubirn), mó
wiąc obszernie i rzeczowo „O brn
.knc.h w wy kształceniu lekarzy pro-

wincionnln.vch i środkach zaradzenia 
7łemu". Na zasadzie przeprowadzo-
11ei nnkiety, prelegent dochodzi do 

pee.vmlstycznych wniosków. W dy
U"1·j' przewti~.a opinia, ~e wniosl~i 

to nie są wcale zgodne z rzeczyw1-
•;tl)Stiq. Zwyc1ęia pogląd, te prawda 
lo:".y posrodku. 

Wt ioslci, które wyłonlł referat 
p:,wyższy, zoalanSt rozpatrzone przez 
specjalul\ komisję uchwał i będą 
przP,głosowane w końcu jutrzejszego 
zebrunla. 

* • • 
O godzinie slódmef dokonano 

zbiorowej fotogratji wszystkich ucze
stników zjazdu. 

Wieczorem odbył si~ bankiet, 
na którym pierwszy wzniósł toast 
dr. St. Dobrucki za zdrowie dr. Ster
llnga - inicjutora zjazdów lekarzy 
prowincjonalnych. Poczem przema
wiali kolejno prof. RQcki ze Lwowa, 
prof. St. Clechąnowski ?J Kt·alfowa, 
dr. B. Sawicki z Warszawy ora:r. 
wielu Innych. Z leuarzy łódzldc.h 
zabierali głos dr. S. Sterltng i 
Marlrs. 

W końcu odczytano telegramy 
nadeszło od instytucji i osób pry
watnych. Nnstrój na sali panował 
przez caly czas powa~ny i serde
czny. 

• • • Na zjazd przy było 2HJ uczestni-
ków, oraz 60 osób im towarzyszą
cych. Z Łodzi przybyli następuiąc,v 
lekarze: Garlicka, Koliński, Krusclle, 
Leyberg, Maybaum, Mogilnicki, Pań
ski, Ro zen t hal, Skal~ki, Sterling, 'l'o
masze \\ski, 'r!'enkner i W atten. 

• * • Wszystkie czasopisma lekarskie, 
oraz miojscowe dziennild poświęciły 
swe kolejne numery prawie w całos
ci zjazdowi. 

• * • W jednej z sal 1.1rzyległych o-
twarto zaimprowi7.owauq wystaw~ 
przyborów cl1irurgicznycb, prepara
tów fa.rmaceutycznych, literatury le
karskiej etc. 

• • 
* W sobot~ i niedziel~ rano, leka-

rze zwiedzali miejscowe zakłady lecz
nice, zaś towarzyszący im goście, 
kierowani czlonlrnmi miejscowego od
dziufo 'l'ow. krajoznawczego, zwie
dzali w ciągu dwuch dni, osobliwości 
historycł!:ne Lublinu, oraz jego insty
tucje społeczne i dobroczynne. 

Beljot. 

• 
= (r) R"i.dr: minlstrl& i Sa· 

morzą w rofost ie. Jak 
informują, Rada ministrów rozpozna· 
wała kwestj~ jak po'3tąp1ć z samo
rządem miejskim w Królestwi~ Pol
sk1em. Nielctórzy mirn trowie pro
ponował! wprowadzić projekt na za
sadzie art 87 vraw zasadniczych. 
WJ~ltszość 1ednalrż6 a wśród niej 
nim trvwie: Makłol<OW, Szczegłowi. 

tow i Knsso wypow1edtieli się prie
ci w ko temu, uważając krok tnki za 
prieciwkonstytucy1ny. Dlatego po
stano\ ·i ono wnieść projekt samorzą
du mieiskiego na 10sfoni do Dumy 
ponowziie. Niektórzy minlstrowle pro-
11onowali wyłączenie z projektu 1.trty· 
kulu o ~ęzyku w samorządzie. Po· 
tom jednakżH postanowiono wnieść 
projekt cały bez zmian w redakcji 
Dumy. 

- (:) Dnie nieprot owe. 
W czerwcu przypauaJą uastępujące 
drne nieprotestowe: 7, 8, 11, 14, 21, 
28 f 29. 

- (k) Z magistratu. Wyzna
czone na wczora1 wiecz. posiedzenie 
radnych magistratu w sprawie budo
WJ gmachów dla seminarjów nau
czyc1elsldch polskiego i niemieckie
go, rne odbyło si~ z powodu nieprzy
bycia radnych. 

(1{) y ława mare i 
pocztówek w Łodzi. Guberna
tor p1otrlrnwski udzielił znanej ber-
1ińsJcio1 1irmie „Fl1lp Kossak i S-Jrn", 
zezwoleula na urządzenie w Łodzi 
w.vstawy marek pocztowych i pocz
tówek. 

- (r) Zapas b~wełny. We· 
dJuO' danych statyst.vcznych moskiew
ski;go komitetu gieldowego w driiu 
14 maja znajdowało się bawełny: w 
składach w .Moskwie bawełny sprze
danej z nasion amerylrnńgkich 21,550 
bel, niesprzedanej - 98,671 bel. Z 
nasion mie1scowych - sprzedano) 
1926, nlesprzedanej-18,778 bel. 

W drodze do okręgu moskiew
skiego: z nasion nmery.lrnńskich ba
wełny niesprzedanej 44,669 bel, z 
nasion miejscowych-9,453 bele. 

Ogólny zapas bawełny w slcła
dach i w drodze dosięga: 16tl,671 bel 
niesprzedane.J I 23,476 bel !prze. 
do.net 

Na ankietę z liczby 26 zainter
pelowanych firm bawełnianych od· 
powiedziało 16. 

W różnych składach fabrycznych 
znajdowało się w dniu 14 maja: ba
we1ny rosyjAkiei z nasion a1.1erykań
skich - 261,446 bel, z mie)scowych 
- 29,021 bel, bo.welny amerykań· 
skiej - 35,589 bel, eg-ipskie,j-10,072, 
ró<t.nej - 3,110 bel. Razem 339,244 
bel. 

OdpowleiJzi na ankietfl nadesłano z 47 
fabrylc z o~ólną lic;.i;b:1 8,727,204 wrze. 
cion, nie odpo.,.i 1edz1alo 25 fabryk, z 
liczb11: ogólnll 2,001,863 wrzecion. 

- (r) kargi felczerów. 
Niedawne to jeszcze czasy, gd.v sze
rokle sfery ludności naszej uciekały 
sil} w wypadllach lżeiszych czy cięż
szych zasłabnięć do pomocy felcze
rów, gdyż nie \\ szr,d.zie znajdowu/11 
slę dostateczn3 liczba lekn.rzy. Dziś 
c7.11Ry si~ zmienił , chorzy wolą się 
lec·wć u lelrnrzy, wierzą0 w ich wyż
szą wiedzę za"o<lową. Pomoc 1e1-
czerska nie została. jed n;i t.: jeszcze 
odrzucona 7.upełn1e; wzywumy ii:ih do 
du zakłndaula opatrunków, szczepie
nia ospy, in;ekc7i i sto ... O\\ ania wielu 
inuyoh środków zalecanych przez le
karzy. 

Lecz i na te1 iJ-rodir,e felczerzy 
spotykają się z konkul'encją, tern 
przy.krze1szą jeszcze, że nieurawną i 
niepożądaną. W szerokich sferach 
luuności ubo~sze) IJie umieią się 
11rzewa"-nie zorje11townć w zakresie 
dzialaluości felczera i tr.vziera, to też 
zdarza się często, ~e·panowie fryzje
rzy spieszą z pomocą chor.rm, nie 
prostuiąc pomyłki, nie ob1nśniając 
nieś w 111rlomych, że do ich działał n oś
ci 11alEiży ty 1 ko strzyżenie, goleuie, 
czesnnie i t. p. Równie niesumienni 
oJrnł!:U ą sill piel~grnarze. Dozurując 
przez pewien czas ehorych pod kie
runkiem i według wskazówek lekarza, 
nabieraia, pewuosci, te zdobyli całą 
jego wtetizę, ale nie posiadająe dy
'plomu, pop1·zesta1ą skromnie na roli 
felczera. 'l'rzec1m \\reszcie konku
rentem felczera są właściciele .skła
dów aptecznych, bo i ci p~nowie ni 
uchylaią się od nałożenia jakiegoś O· 
pntrnnlrn, a unwet... zaordynowania 
plaoiru lub lelrnnitwa. 

Związek felczerów łódzkich wal
czy z tem złnm darem e, postano·,„ił 
więc uciec się do stauuw„zego kroku: 
pr11ed ttn~16 stan rzecz: m ·pektor"Wl 
gut.Hr11wl11emu do spraw leic rs1i1ch 
1 popra.s16 o pomoc przticiw niepraw
nym uzurpatorom praw felczerów w 
ich prac: 7.n "'odowP 

1: C n zen a lrażaokie. 
Zarzr1d straży ogrllowe1 ochotniczej 
w f odz1 ur.yslcał pozwolenie p. gu
ber·rntora piotrlcowsldege nn urzą· 
dze11ie w dn 27, 28 1 29 czerwca na 
terytur!um tabryki Tow. nim. Karola 
Set.i et blera, ćwiczeń praktycznych z 
udzinłem członków wszystkich stra
ży ogniowych oohotuiczych w gub. 
piotrlrnws ·1r·j. 

- \le) foałyłut dl ociem• 
niałych. Orupu. działucz:v spotecz
nycłl w Lodzi orgarnzuje rnstytut dla 
ociemniałych. Odpowiednią ustawę 
już optacowano. Przy instytucie mie
ścić si~ bę.dr.Je ambulntorium chorób 
ocznych, przytułek dla ociemniałych 
oraz kursy muzyczne. 

- (kJ Strejki. W fabryce chu
stek Teplera l1rzy ul. Pjotrkowskiej 
nr. 79, po dwutygodniowem wymó
wieniu robotnicy w liczbie 200 rorzu
cill pracę, żąd n iąc 20 proc. pod wy~.ki 
płacy zaro blm wej. 

- W fabryce chustek Ogólnika 
przy ul. Piotrlrowskie1 porzuciło pra
cę 60 robotlJIJ{ÓW tl\daio,c !_)Odwyższe
nia płacy zarobkowe1 o 30 proc. . 

- Odczyty To • krajo• 
znawczego. Gubernator piotrkow
ski udzie!H zezwoJenia swego zarzą.-

dowi oddziału łód7.ldego polskieg() 
Tow. krnjoznu 'czego na urządzenit 
s:r.erE>gów odcr..vtów i pogndaneJc dla 
dzieci i młoor.ieży z znkreąu łrrnio· 
znawstwa, Hustrowonych ·rrzezrocza· 
cznmi. Na ndczyt zaR „ Wilno i iegC' 
okolice• or u z od czy ty pro ie ktowane 
do wy~łoszenia przez doktora Arka· 
djusza Goldenberga gubernator swegll' 
zezwolenia odmówił. 

= (r) Przcpowiedr„ie pogo 
dy. Według badaczy moteorologicz· 
nych zagranicznych, Jlrzepowiednie 
pogody w nadc.hodzo,cem lecie dla E· 
uropy środkowej są następującej czer
wiec będzie się odznaczał ciepłem 
normalnem i obfitości.ą burz 1 opadów. 
W lipcu i sierpniu nastąpią dłutsze 
okresy upałów, przerywane gwałtow
nemi zac.h.odniemi, z Atlantyku po
chodzącemi deszczowemi. 

Wschodnia Europa ma mieć latn 
(lipiec i sierpień) chłodne i dżdżyste. 

= (z) Odczyt w Chojnach.
Zarząd '.row. szerzenia wiedzy im. 
Sienkiewicza w Ohoinach, uzyskał 
pozwolenie na odczyt pod tyt. „Al
lroholizm i suchoty" który wygłosi 
dr. StrnląJd. 

- (alf) Z salonu sztuk pięk· 
nych. Wiosenuy sezon salonu ._ ma 
się. ku końcowi. Przy trzykrotne) 
częściowei zmianie eksponatów sa
lon cieszył si„ otywiom\ frekwen
cją. 

Wo iągu dotychczasowego trwa
nia salonu, w czasie niespełna dwuch 
miesięcy, salon zwiedziło około 2 ty
siące osóu; zatrnpiono cały szereg 
dzieł wybttnych mi~trzów, jale to· 
Adwentowicza, .Malczewsluego, Kossa 
ka, .B1atata - do zbiorów prywat 
nych. 

Z prawdziwem zadowoleniem trze
ba stwierdzić, te dzieci ze szkół" 
prywatnych pod przewodnictwem na
uczycielki, art. malarki p. Lipióskiej, 
T>rzez nią oujaśniaue, z wielkiem za
rnteresowamem przy lądaly się dzie
łom sztuki. 

Zy0;r,.rćby sobie nalatało, aby ? 
nadal 1lodobne grupowe zwiedzani& 
salonu lcsr.tnłciły młodz\et naszą, dle. 
.któl'ei obecne zbiory salonu w Łodzi 
przetistaw1a1ą ,Jedyni\ możliwość O· 
glądan1a dzieł sztuki. 

Salon przez sezon let.ni otwarty 
będzie codzienie od godz. 11 rano do 
6 po poi 

= (d) Dywidenda. Na odby
tem w tych d.niach ogólnem zebra
niu akc1onar)uszów Tow. wyrobówt 
bawełnianych L. Geyera uchwalon<> 
wyznact;yć za r. 1913-10 procent dy
widendy. 

=- (:) agony k•asy 4•ej. -
Wobec tego, że rozwój prawidłowego 
ruchu 4 kJas;r utrudnia brak odpo
wiedniej ilości wagonów ministerium 
zamówHo dla potrzeb kolejowych 12 
tysięcy takich wagonów. 

Z tei liczby 200 wagonów 4-ej 
klasy otrąma kolei wiedeńska. i 680 
koleje nudw1słańslne. 

(r) m ulatorjum ez• 
płatne chrześc1uńsk1ego Tow. do
broczynnośc1, 1utro, 4 b. m. obcho
dzi dz1esif!cioletni jubileusz swej po
żytecz11e1 dz1nłalno:;cl. 

Przeszło 200 tys1~cy porad lekar
skich -- oto plon dziesi{lcioletniej 
pracy kilkunastu lekarzy, któ zy 
bezinteresown10 poświ~cają swoJą 
wiedz~ na pożytek cierpiących ubo
gich mieszkańców m. Lodzi, bez ró~
n10y wyznania. 

Ale pomimo to, instyluc/a ta 
wciąż znajduje si~ w kłopotach pie
niężnych. 
Zarząd am bulatorjum, chcąo nieco 

wzmocnić wyczerpane fundusze, u· 
rządza Jutro, we czwartek, przedsta
wlenle w „Teatrze Przeglądów" w 
ogrodziA „Urand-Hotelu". Pvnieważ 
dyrekcja ti:ii nowej sceny dol<łarla 
wszelkich starań, aby przedstawienie 
wypadło wspaniale. mamy nadzieję, 
M ogród „Grand-Hotelu" nie b~dz10 
w możności pomieścić wszyst1dch, 
chcących swą obecnością zaznaczyć 
tyczli wość dla tak po~ytecznej inst.y
tuoji. 

== (k) &miana własności. 
Firma chrześc;ańska fabryki cukrów 
F. Dąbrowskiego i Sp. w Łodzi przy 
ul. W1dzewsłoel nr. 104 przeszla na 
własność spółki i „J. ~ i.~sowicz i G. I 
Hentschel". 

- (k) Nowa f Qnayk • Gu· 
ber.Qator piotrkowski udzielił konce
sji p. D. Sztaugemu ·na urzi\dzenie 
puy ul. Piotrkows.k:lej nr. 93. p_ia.1:-
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w:::zej w Łodzi fabryki szyldów ema
t.jowanych i pieczątek lakowych. 
· = (k) Z kamery dezynfek· 
„yjnej. Od dnie. 14 kwietnia do 
)4 maja .sanitariusze kame~y dez,p~
fekcy.jneJ przy laboratorium ~me)
skiem zdezynfekowali 88 lokali, po 
chorobach zt.tkaźnyc.b, mianowicie po 
szkarlatynie i tyfusie, gruźlicy i os
'\lie. . 

Od dnia 1 stycznle. zdezynfeko-
wano 159 lokali (418 pokojów). 

Prócz tego w Mmej kamerze de
zyntekcyi nej przesteryl1zowano 1,176 
sztuk bielizny i pościeli, Włlgi 1,200 
1untów na mieście zdez,rn1ekowauo 
1.8,500 ~ztuk bielizvy i pościeli. 

Dezynfekcji nie dozwolono w 5 
wyp<1dkach, odło~ono do wyzdrowie
nia 7. 

(k) Stow . .: łaśoicieU la e-
mów. Organizatorzy łódzkiego Stow. 
właścicieli nieruchomości, po doko
naniu zmian w redakcji ustawy, 
przesłali ją ponownie do zatwierdze
nia gubernjalnego komitetu do. spraw 
iwiązków i stowarzyszeń w Piotrko
wie. 

- (r) Zebranie cieili. W nie
dziel~ dnia 7 b. ·m. o godż. 2 po po
łudniu odb~dzie zebrnnie miei:5iQcz11e 
tgromadzenia czeladzi ciesielskich w 
io.Jrn1u przy ul. Nawrot 62. 

(k) owa fabryka. Na Bału
tach powstaje nowa farbiarnia, urzą
dzana przez firmę .Lewi i Rajcbert", 
przy u1. Aleksandrowskiej nr. 111. 

~- (r) .Le szpitzle miejskie• .ao. W szpitalu dla zakaźnych od 
dnia 26 do dnia 1 b. m. było cho
rych na ospQ 8, przybyło 6, wypisała 
sitJ 1, pozostało 12 osób; na szKarla
~ynę było 7, przybyło 7, pozostało 14. 
Jgółem było chorych 16, przy było 
.t2, wypisała slę 1, pozostało 26 osób. 

=" (o) Kary administracyj. 
de. Z postanowienia gubernatora 
piotrkowskiego, mieszkańcy Łodzi: 
1gnacy Laube, Ignacy Dosiak i Jan 
~awliński skazani zostali administra
cyjnie na trzy miesiące aresztu - za 
t10Mwiectwo. 

= (k) W parku Kolejowym 
JlfZY ul. Widzewskiej i Dzielnej, ro
~oty przy wzniesieniu nowego parka.
uu murowanego posuwajq się na· 
przód dość opieszale. 

Dotychczas wykopano zaledwie 
rowy pod fundamenty. 

. . (k) Kaplica baptystów. 
!..ódzka gmina baptystów postanowiła 
wybudować nowy dom modlitwy; 
J>aplica stanie przy ul. Al.eksandrow· 
skiej na Bałutach. 

Wyp•dkl. 
- (o) Fałszywe pi~cinru

blów~ ... i. W ostatrnch czasach Ul<a
l<aly się w Łodzi fałszywa złote pię
~iorublów ki. 

Sledztwo ustaliło, te puszczaniem 
:1 obieg tych pi~ciorublówelc zajmo
wała się niejaka Bronisława Grat1ń
<;ka, zzmieszka~a przy ul. Staro-Za
„zewsldej nr. 65, u które1 też znale
'Giono cztery takie monety. Graf1ńsk.ą 
~ociągnięto do odpowiedzialności są
dowe1. 

'l1łomaczy st~ ona, że monety te 
7.nalazly na ulicy dzieci Jej. 

- (o) Czy1a własność. W 
tych dniach do lombardu Wołchowi
cza przy ul. Południowe} M 20 zgło-
6ił się .jakiś młody żyd w celu zasta
wienia palta jesiennego, wartości kil
ku dziesięciu rubli. 

Ponieważ zastawca nie budził za. 
ufania, spytano go si~ o dowód oso
bisty, wobec czego nieznaiomy po
:zucił palto i zbiegł. 

Palto to zostało zapewne skradzio
~e. Złożono ie w wy<łziale śledczym. 

== (p) Nagłe zasłabnięcie. 
W domu przy ul. Długie1 nr. 85 do
ątała wczora1 nagle silnych kurazów 
żołądka i poda}f\C na ziemię w 
-Omdleniu okaleczyła silnie głow~ ro-
botnica Maria Kantor, lat 40. · 

Pierwszej pomocy udzielił lekarz 
Pogotowia. 

= (p) Przy pracy. \ r fabry
ce przy ul. Gubernatursktei m. 48 
okaleczył silnie w try bacl1 ma ·zy ny 
-prawł\ rękfl robotnik Józef Popycha
dło, lat as. 

Pierwszy opatrunek nnłożył le
karz Pogotowia. 

= (p) Pod koła tramwaju 
dostał si~ wczoraj na ul. GłówneJ 
nr. 26 ehłop1ec 12-letni N. Ch. 
Lekarz Pogotowia stwierduł wstrzą
ónienie mózgu i powatne o.kaleczenia 
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ciała. Dziecko odwieziono w stanie 
groźoym do szpitala Anuy Marii. 
- =- (o) Aresztowanie zło.· 

f dz ie i. Polic Ja aresztowała Jlzefa 
Kubickiego i Romualda Dzieżgwę, 

tórzv skradli z mieszkania Zygmun
ta M]lańskiego prz,y ui1cy Grabowej 
M 20, portmouetkę z pienię 1lzmi. • 

(o) liviefcrtunny złodz(eJ. 
Na dorocznej „Pajce" na Wodnym 
Rynku, nie obyło się, jak zwykle, 
bez kradzieży ldeszonkuwyc.b. 

Jeden z ciekawych, mejaki Oskar 
Berger, przeciskając się przcz.;lum 
do jakiegoś przy bytlm .sztuki , w 
rodzaju cyrku wędrownego. poczuł, 
te w kieszeni iego marynarki ldoś 
gospodaruje; pochwycił więc złodzie
ja· za rękę i przy pomocy innych o
sób oddal w ręce policji. 

Opr.vszek olrnzał się Józefem Pa
wlikowsłdm, 21 lat; zdą~ył on już 
wyciągnąć Bergerowi {>OrtmonetkE2 z 
pieniędzmi 

= (k) Wielki po*ar fabry• 
ki. Wczoraj o godz. 2 po południu, 
w murach fabryki Adolfa Karowa 
przy ul. św1 JuJ{ól.a na Bałutach 
nr. 14, wyLuclrną1 pożar. Ogień 
powstui na pierwszem pi<:trze, glz1e 
miłlisc1ł sit) odd· inł tłrnlui ~ rvl:low 
Lawe!nianJch, nal1::~ący do dziHż~
wcy, Saniuela Bora1rn~. Płorn1eme 
sz,y blm ogarnQly cułe piętro, prz(•pa
Jiły sufity i przedostały się na dru
gie i trzecie plętro, dziel'ża\111one 
1n·zez firmę braci Herman, oraz na 
1rnrter, za·~ty na wylrnńczalnię 
przez !1rmę Gliksmana 1 Epsteina. 
Cz1:ść towarów zniszczył ogień, re
sztę zalano wodą. 

OcalałJ' czQściowo z całego bu
dynku tylko dwie sale. Fa bry lrn 
GliJrnmana i Epsteina ubezpieczona 
była na sumę !0,000 rb„ fabryka Bo
raksa na 80,000 rb„ a braci Herman 

.na 88,000 rb. 
Straty ogólne przewy~szają 100,000 

rb. ~V alrnii ratunkowej brały: udział 
pierwsze cztery oddziały straty ognio
w~i ochotniczej oddział straż.V miej
skiej i straż faLryki · Poznań3kiego, 
Leonhardta 1 Grohmana. Akc}a ra
tunkowa ttwnla do godz. 6 wiecz. 
Zagrożony był silnie sąsiadujący z 
fabryką młyn parowy. 

Celem przeprowadzenia śledztwa 
na miejsce przybyły władze policy1-
no sądowe, nnczelaik wydziału śleii
czego, sędzin śledczy. 

Przyczyna pożaru i1a razie niewy
iaśmonu, lecz do czasu ukończenia 
śledztwa zatrzymano w areszcie fa
bryJiautów I ma;stra z fabryki braci 
Herman, Nu.;sberga. 

Zamieiscowa. 
= (k) Re•.1izja filtrów w 

w fabry~;ach ·P~".ualu lod.t!• 
k;ego. Jaf( "'111domo, z rozporzą
dzenia p. guberuatora piotrkowskie
go wo \\SZystkich fabrJtJ<Bch powiatu 
łódzkiego dokon~·wuno jest obeoDle 
rowizja, filtrów śc1eł<0w;ych. 

Dotychczas dolrnnano rewizji fil
trów w 168 fallrylrncn. 

Rezultaty rewizji wykazują, iż 
prawie \\e W:'lr.ystlr1ch fabryJrnc-h fil
try nie odpo\\iadajit swemu przez1Ja
czeniu, gdyż woda z nich wypuszcza. 
na jest taka sama jak ta która przez 
filtry ni'3 przechodzi. 

Prócz tego wykryto, iż wiele fa
bryczek pobudowl:lno bez otrzymania 
na Ilie koncesji urzędu gubemjc.1-
nego. 

·wobec zmienionego obecnie po
glądu sądów Jcoronnych na sprawę 
zan11~czyszczar.ia wód bieża,cych„ śc1e-
1rnm1 tal>rycznemi, piotr1wwsJ<i urząd 
gubernjalny po otr;r,ynianiu śc1qłycl1. 
danych o 11czb1e fabryk, nie posia
dających odpowiednich tilteów, 1Ub 
Jrnnce~ji, · ... „-:-C. h :-:-·_·._ ·1 w dro
dze adrninistrncyjne st< s·;1"n1e uv 
uch n ał sesji, jedne t bry.ki z:m1lrn1e 
odrazu, innym zaś da }Je\'\ien termin 
do zapro1.rndzenia u1epszonych filfrów 
bioloc:icznych. 

Filtrów ouzyszczaiącycb wodę od 
szkodl1wycn do11Jie•zak, ja.k dot.vch
czas, ;eszcze niema, lec:t l"ł\ filtry 
b1olog1czne, zntrnymuiąca do !łO pro-
0ant nleczystosci faLrycr.ny eh. Fi Itry 
te będą obo"iązlfÓwo wprovi·adzone 
we wszystkic~:fbrJ J,acb. 

- (x) zm~•na u•ła y. -
Choieńs.k10 11'0 \\. poźyczJrn wo-oszczę
dnościowe uzyskalo pozwolenia władz 
odnosnych znstąp1eda zebrań ozłon
ków Tow. przez zebrania reprezen
tantów. 

= (x) Sprawdzanie reje• 
a tra ej i *ołnlerzy zapasowych 
w Zgierzu odbędzie się w piątek, . d. 
6 b. m„ na Starym Rynku przed 
gmachem ratusza. Początek spraw
dzen_ia naznaczono na. godzinę 8 
rano. 

= (z) Badanie wody w Bz6-
rze. Wczorai w Zgierzu, guuernjal
ny inspektor lekarski p. Tieplaszyn, 
w obecności zgierskich wład:i! policyj
no-lekarskich, zbadał w kilku miej
scach stopieii. zanieczyszczenia wody 
w rzece Bzurze. 

(x) Budowa szkół. W ci;oraj 
w urzędzie gminy Bielany, w pow. 
łowicldem, odbyła sif} Ucytacja na od
danie w antepryzę budowy dwóch 
szkół z zabudowaniami goąpodarcze
mi we wsiach Mrodze i Borowinie. 

Na licytacji utrzymał się p. M. 
Frydrysiak, majster mularski ze Zgie· 
rza. 

Kos7Jt budowy obu szkół wynie
sie 8 600 rb„ połowę kosztów przej
mie slrnrb, połowę gmina, budow"- ma 
by6 wykończona w sezonie bieżą
cym. 

- (x) 1i:..pidemja w szkole. 
Sród dzieci, uczęśzcza ących do szko
ły początkowej w Pias1rnwicach, w 
pow. łódzkim, ukazała się jal<aś epi
demiczna choroba. wobec czego wy
ieciiał do Piaskowic lekarz powia
towy. 

- (k) Zamknięcie fabryki. 
Z ror.porządzerna gubernatora piotr
kows1dego zamknięta została farbiar
mu i krochmalnia Najmana w Zgie
rzu z tego względu, ii tiltr.v ścieko
wti funk~jonowały nieprawidłowo. O
becnie p. Najman zaprowadza w swej 
fabryce filtry biologiczne. 

(:) Kra zież żywego to• 
waru. Z Piotrkowa donoszą, że 
rozpoczął śię tam wielki proces zor
garnzownnej bandy złodzie1ski.ej, któ-' 
rej specjalnością była J(radz1eż ży
wych wołów, wieprzów i ptactwa z 
wagonów kolejowych. Banda graso
wała bezkarnie przez 3 i pół lat. 
Oskarżonych 1est 24 osób. Proces 
c1ągnie się już od 9 lat. Odraczano 
go 8 razy, gdyż za każdym razem 
którys z oskarżonych był chory. 

= (z) Echa strasznego po• 
:ł:ae• u. Z Grocholic, osad:v w pow. 
p1otrnowslclm, którą w dniu 22-go 
z. m. 11a w1edz1ł straszny pożar i stra
wił prawie doszczętnie, donoszą, że 
wśród wielu pop·orzPJców, a głównie 
wśród dru bnych llaudlarz y j rzemieśl
ników, którzy w ogniu stracili całe 
swoie mienie, panuje wprost n~dza. 
Ludzie dobre] woli czyuuJ,e wszystko 
co mogą, aby tylim ulży6 doU tych 
nieszczttsliwych, ale nikt nie ielilt w 
stanie śrouJrnmi doraźneml usunąć 
tei biedy, w jaką pogrątył pot.ar ju!6 
I talr biedn~ eh mieszkańców staro
~ytnej osady. 

Pozostałe z całe1 osady a do
mów pomieściły t,vl1co nikłą garstk~ 
pogorzPlców, więaszość chroni się 
dotyci1c-zas w stodołach, szopach lub 
lokuje się w w10skacb pl1blizkich. 

Wprawdzie kilku zamożniejszych 
mieszczan zaczęło iuż gromadzić ma
teriały na odbudowanie spalonych 
aomostw, większość jednak błąka się 
dotąd bezradnie po stosach popiołu, 
nie ma' ąc środków na rozpoczęcie bu
dowy. 'l1o te:t zdani~m wielu, Gro
cholica nie prędko si~ odbuduje. 

e sceny i es rady. 
oncertowy ogród Mant~uf a. 

N1ezwy1uem powodzeniem cie
szyły się niedzielny i poniedziałkowy 
koncerty orkie::;try symfonicznej, pod 
wyśmienitą dyrekcją Bronisława 
Szulcn. 'l'łumn1e zebrana publicznośó 
po każdym odegranym numerze o
.idaski wala ewietnego dyrygenta i 

Zabawy i rozrywki. 
- (.) Zabawa kolejarzy. -

Koło pracowników kolei fabryczno
łodzkie1 urządza zabaw~ „Maiówkę' 
z nader urozmaiconym programem, w 
niedzielę 7 b. m., a w razie niepogo
dy w następną 14 albo 21 czerwca 
w lesie koluiizkowskim „Zieleń" 
p. Schoiblora. 

Dla uczestników zabawy będzie 
specjalny pociąg, który odej~zie ~ 
Łodzi o godz. 10 m. 20 rano 1 wróc1 
z powrotem o godz. 10 witcz. 

Na mieiscu, w lesie, będzie urzą
dzon:v bufet 

Bilety na zabawQ motna naby
wać codziennie w sklepie p. Szop
skiej, D~ielna .M 8 i w zarządzie .Ko· 
ła" Widzewska M 78 od godz. 6 do 
8 wiecz„ a w dzień wyjazdu od s do 
10 rano. 

Kronilra sądowa. 
Fałszerze atorublówek przed 

sądem. 

Drugi vyydział warszawskiego Sf.\
du okręgowego rozpoczyna dzii ol
brzymi proces 71 osób, oslrnrtonych 
o podrabianie sturublówok w Nizzy, 
przewo~enie ich do Oeear!=ltwa i d() 
Królestwa i puszezanle w obieg. Ogó· 
łem w ciągu 1910 roku puszczono w 
obieg 1,500,000 rb- fałszywych bank
notów. Podrabiał pienlądze ni&jnkł 
Robert Fritz Lewental, lntynler, 2i 
kupcami Dunajewskim i Siemi~ro~em. 
Pieniądze przewotono do kra}U 1 tu
taj agenci puszczali je w obieg. Przed 
sądem stają: przemysłowiec i kupleo 
Mikołaj Dunaiewski, kupiec syberyj
ski Jan 'I1iewierow, dyrektor banku 
Teodor Siemierow, kupcy Teodor lsa
.jew inżynier Lewalo i inni. Z pola
kóV: Sf.\ oskar~eni: Bolesław Wójcicki 
Jan Chłodzińsld, K'Tlzimierz Hinczew
ski, Stanisław Dąbrowski, Jan War
gocki, Władysław Lewandowski, Wa
wrzyniec Jankowski, Tomasz Kozłow
ski, Bolesław Skrzypczak i Karol 
Majer. 

Spraw~ skierował do Warszawy 
senat., Oskarżenie bC2dzie popierał de
legowany przez senat prokurator mo
skiewskiego sądu okręgowego Czer
nia wskij. ObronQ wnoszą adw. przss.: 
Berenson, BrUner, Wacław Makowski, 
Wacław Pepłowski, Henryk Ettingor, 
Lewin, Wacow&ki, Horodyński, Pa
schalski, Lubimow, Likiert, Ledniokł, 
Sterling i Wacław Zaczyński. 

Xatasłrof a samochoDowa. 
W ubiegł:\ niedziel~ o godz. 1 po 

poł., na drodze mi~dzy Bielskiem a 
puszcza Białowieską, zaszła katastro
fa samochodowa. Jeden z czterech 
samochodów, wiozącyeh gronó osób 
z Warszawy, pragnących zwiedzić 
puszcz12, rozbił sl«2 na zakr~cie drogi. 

Wszyscy Jadący nim nie wyszli 
bez szwanku. Miano wiele p. Gessne
równa uległa złamaniu prawego ra
mienia, pp.: intynier Jerzy Loth, je
go małżonka i szofer - ogólnym 
potłuczeniom. 

Ofiary wypadku przewieziono 
wczoraj koleją do Warszawy i we
zwano na dworzec Pogotowie ratun· 
kowe, które odwiozło wszystkich 
czworo do ich mieszkań. Stan po· 
szwankowanych nie jest p:roźny. 

pra 
doskonałych solistów pp.: Dutreux, __ _ 
Papjer, na, Powznera i Lemosa. Czternf!aty dzień rozpra 

Dziś, w środę, program or.Ida-· . . 
stry symfoniczne) zapowiada wrnczór W czoraJ badano w dalszym c~ą· 
kompozytorów roayisJdch. Wylrnnane gu świad_1{ÓW. Plerwszy zezn_aJe świa
będą dzieła: Czajkowskiego, Rubin- dek. Stantsław Kli~asze~sk1, zarzą· 
ste1na, Musorgskiego, Ryms.ki-Korsa- dza7ący ~a ; ąt1ram1 B1sp1nga. ~w1a
kowa, Głazunowa, Liadowa i w. in. de)'. zna B1spmga od 18 roku zyc1a. 

Zaznacz.vć winuiśmy, i:t w nad· Da1e pocłdeb1:1ą . ch~rnkteryst~l>t}. o
chorJzący piątek odbQdzie &iQ trzeci skarżonego. B1spmg 1eHt człowJf)klP.m 
l< ncert .ymfonirzny, na którym żywego temperamentu, le~z za sze 
między innemJ wykonana będzie ~równoważony, bezwzględnie uczci V-\ 

eymfon)a. Go.ldmarka Wesele wiej- 1 'ilzlachetny, zarówno z podwlauuy· 
skie". • mi, Jak i z ludtmi swo1eJ sfery zaw· 

sze w stosu11kach uprze jmy. Swiad0k 
określa stan maj~tkowy <l!kartoneLto. 
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Od 17 patdziernika 1897 r., do 

kwietrna 1913 r. dochód wynosił 867 w 
tys. rb. Od roku 1909 do dnia aresz
tu, t. j. do 1918 r„ dochód wynosił 

WYMOWNY PLAKAT. 
pewnej wiosce pod Warszawą 

Ol .. 

Hil tys. rb. 
O stosunkach wekslowych po

mi~y księciem a Bispingiem świa
dek dowiedział sif) w Warszawie od 
Bielińskic>go. 

Swiadek wie o wekslu na sumę 
25 tys. rb., danym przez Bispinga 
Lubeckiemu. Był to weksel przyja
cielski, nieprawidłowo napisany. Bis
ping, wedle zdania świadka, poiyczał 
księciu początkowo bez pokwitowań, 
później dopiero, po narodzeniu się 
cór.ki, stał siQ skrupulatnie.)siy i tą
dał kontr-wekslów. 

Sędzia Gawryłow rozpoczyna czy
tanie zeznań świadków, którzy nie 
stawili się do sądu. 

Zeznaje następnie świadek Wło
dzimierz Łęski. Na kilka tygodni 
przed śmiercią p. Ł. widział się z 
księciem w Pary1:.u. Na pytanie pro
kuratora iwiadek odpowiada, że jest 
głównym opiekun~m dzieci ks. L. Po 
śmierci księcia zrobiono bilans ma
jątku, ogólna suma pasywów wyno
siła 200 tys. rb. ~ - 6 lat temu ksią-
ie mówił świadkowi, M egzekutorem 
testamentu wyznaczy Bispinga. 

Okrzyknięto z wielką wrzawą 
To, 

Że si~ stał pewnego razu 
Cud 

Jako chłop coś do obrazu 
Plótł, 

A obraz ci tak honorny 
Był 

że milczeniem głos pokorny 
Zbył ... 

Zdziwion wielce chłop objawem 
Tym, 

Myślał jakby wszcząć rozprawę 
Z nim, 

Poprzed obraz lud z oddali 
Zwiódł, 

Aby wszyscy podziwiali 
. Cud!.. 

A gdy lud się na zapowiedt 
Zbiegł, 

Obraz zaraz mu odpowiedź 
Rzekł ... 

Krótka była ta rozmowa, 
Bo ... 

To plakacik był Szustowa, 
O! •. 

• 
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Ęjwiadek Hersz Heller pożyczył 
Kociełłowi dla. księcia IS0,000 rb. na 
weksel. Pótniej ksią~e zdyskontował 
świadkowi weksel Bispmga na 20 
tys. rb. Następnie świadek zdyskon- · , '!AŁTA: , 2 c.ze~_wca.- .CP) Jego Cr
tował Bispingowi weksle z żyrem sarska Mosc. l.\JaJJaśDleJszy Pan r~
ksi12cia na 34 tysiące rubli. Weksle cz,ył. odw.1edz1ó w majątku. A!u.plra, 
te wykupił ksią~e L. Bisping, we- nam1estn1ka Kaukazu. ~a_Jaśn101sze 
dług obliczeń świadka, ma 2 i ół mu Panu t~warzyszył m1mster Dwo-
miljona rubli z dochodem rocznjm ru Cesarslnego. , 
~ tysięcy. Z Dumy. 

Swiadek Hersz Janowski zeznaie PE·rERSBURG, 2 czerwca (wł.). 
o kupnie przez księcia Kraśnika. ' ~a posiedzeniu .dzisiejszem ~oczyła 

Na&tępnie odczytano zeznania ba- się ~ ~alszym m.ą~u ~yskus1a. uad 
rona de Caters'a, Szai Bajkowicza, p. prehmtnarze~ mm1stequm _oświaty. 
Rudomino i innych. K~ .. Goło_ wam kryty ko wał działalność 

Na tern o godz. 5 posiedzenie mm1ster1um w stosuuku do szkół dla 
samkni~to. obcoplemieńców, Gurewicz mówił o 

-o- ograniczeniach ~ydów. Ks. Swiato-
Pi.tnasty dzień rozpraw. połk-Mirski, oklaskiwany przez na

cjonalistów i prawicę, wystąpił prze-
WARSZAW , 3 czer oa (te!. ci w ko przecenianiu wpływów oświaty. 

wł. apec. koresp. N. K. L.).- W Rosji jest, zdaniem mówcy, dużo 
Dzisiejsze posiedzenie w sprawie potrzeb pilniejszych, aniżeli naucza
Bispinga rozpoczęło się około l l nie powszechne. Do takich zalic.za 
przed południem. Pierwszy sklada prawidłowe postawienie sprawy o-

chrony zdrowia publicznego, urzeczy
zeznania Julian Ursyn Niemcewicz, \•;istnienie w pełni reformy rolnej i 
obywatel z Litwy. Charakteryzuje ulepszenie obrony państwa. Odpo
Bispinga, jako człowieka niezmiernfo wiadał mu trudowik Kerenskii, który 
szlachetnego 1 uczciwego. Oskarżony, zaznaczył, że rozwijać się może tylko 

· jako człowiek zamożny, był bardzo naród zupełnie wolny, będący gospo-
darzem własnego kraju. 

hojnym dla rodziny. Zrzekł się z Duma przystępuje do wyboru 
własnej lniojatywy części spadku po wiceprezesa. 
ojcu na rzecz brata, siostrze po- Postępowcy, kadeci, socjal-demo
wiQkszył posag o 85,000 rubli. Po oj- kraci i grupa pracy zrzekajii się u
~ odziedziczył majątek wartośei pół działu w wyborach, przyczem Jefre-

mow w imieniu postępowców składa 
miljona rubli, w tem przeszło 125 ty- oświadczenie motywowane, poparte 
si~oy rubli w kapitałach. przez Milukowa, iż to zrzeczenie się 

Swiadek hr. Zamojski wyjechał uwarunkowane jest podaniem w 
.na spotkanie ksit}iny Drucldej-Lu- wątpliwość przez rząd sprawy wol
beckiej do Aleksandrowa, aby przy- ności słowa poselskiego. 

Przy wyznaczaniu kandydatów 
gotować ją do wiadomości o zamor- Konowałow otrzymuje 98 1rnrtek, zaś 
dowaniu mąża. Kiedy powiedział, że Protopopow - 6. Pustych kartek zło
musi być przygotowana na najgor- żono 141. 
'>Ze, księżna wykrzykn~ła: Za.mordo- Konowałow zrzeka się balotowa-
wano gol Wiem kto to zrobił i wy- nia, Protopopow zaś zgadza się. 

· 'ł k .Przy głoMwaniu zn pomocą ga-
miem a. ,ja o sprawcę zbrodni stare- łek, Protopopow otrzymuje 208 gałki 
go Gra.la, o którym wiedziała, że ma białe i 11 czarnych. 
złość do ksi~cia. Wspomniała póź- Ogłoszone zostaje oświadczenie o 
niej o <>truoiu i mówiła, iż stwierdzo- zrzeczeniu się godności przez prze. 
no, że w dniu poprzedzającym za- wodniczące~o Dumy, Rodziankę, wi
mach na życie księcia za pomoc"' tru- ceprzewodniczącego, \Varun-Selrret a 

-i oraz podsekretarza, Rżewskiego. 
~izny, był w kuchni stary Grala. Na Wybory prezydjum odbędą się 
.viadomość, it pogłoski wska21ują jutro. 
na Bispinga, .jako domiemanego mor- Sensacyjna sprawa. 
dercę. oburzyła się nadzwyczajnie. SIEDLCE, 2 czerwca. (wł.) 

Po nim zeznaje Bronisław Rze- Są~ okręgowy tutejszy rozpoczął 
::izotarski, administrator litewskich dziś rozpoznawanie sprawy powsta-

łej na tle zemsty osobistej, głośnej 
majątków ksifłcia. Oświadcza on, ~e swego czasu na całem Podlasiu. 
gospodarki w majątkach na Litwie 9to ks. Włodzyńsld, proboszcz 
ksij\te nie prowadził tak, 1~k: by na- z djecezii lubelskiej pism lubel
letało. skich os.kartył współpracownika 

„Savoy'' 
w Krakowie, ul. Krupnicza 22 I-p. 
urządzony z komfortem i oświetl. 
P-lektr Łazienki. 'l'elefon. Kuchnia wy-

b oro va_ Ceny prz.vst~pne -

~ronę, o wymuszenie od niego 6 ty
sJęcy rubli na rzecz jakiejś partji 
niepodległościowej. 

Na podstawie iego oskartenia 
Wrona był aresztowany. 

Do sprawy wezwano 80 świad
ków. Zeznania ich wypadły na ko
rzyść Wrony, natomiast slrompromi
~owałY: ks .. Włodzyńskiego. Między 
rnnem1 w grę wchodził seksualizm 
dalej stwierdzono, ~ Włodzyńshl 

uciekał sifl do przekupstwa i zastra- oie podpaliły wielkie magazyny si&l'i-
szania świadków. ki, które spłonęły doszczętnie. 

Na proces przybyli przedstawi
ciele prasy lu bełskiej. 

Broni oskarżonego adw. przys. 
Czerlunczakiewicz z Lublina. 

Wyrok zapadnie jutro. 
Malinowski. 

PETERSBURG, 2 czerwca, (wł.). 
Listy ex-posła Malinowskiego posło
wie z lewicy uwaiają za płód choro
by nerwowej. 

Znaczna kradzie:ł. 
PETERSBURG, 2 czerwca (p.). 

Nieznany złoczyńca rozbił kasę o
gniotrwałą w zarządzie kolei północ
no-donieckiej i zrabował przeznaczo

Rewolucja w jllbanji. . 
Klęska wo· sit rządowych. 

DURANGO, 3 czerwca. (wł.) -
Pułkownik Rejas pobił wojska r:r.ą
dowe pod Saliras. Straty wojsk rzą~ 
dowych są bHdzo znaczne jest wielu 
zabitych i rannych. Wielu żołnierzy 
i oficerów rządowych dostało się d<? 
niewoli. 14 oficerów rządowych, & 

potniędzy nimi generała Hava"a roz
strzelano. 

ną na wypłatę pensji pracownikom Woi·na 
sumę 20,000 rb. oraz 300 arkuszy 
akcji na sumę około 100,000 rb. 

er ce. 
Zakończenie strejku. 

PKrERSB URG, 2 czerwca, (wł.) 
Ro butni c~, którzy wczol'ai strejkowa
li z powodu sądu nad 4 robotnikami, 
przystąpili do pracy. 

ożar teatru. 
PETERSBURG, 2 czerwca (p J.

S płonął doszczętnie teatr letni „Eden". 
Zgon egzarchy Gruzji. 
TYFLIS, 2 czerwda (p.).-Zmarł 

egzarcha Gruzji, Aleksy. 
Pomn·k Szewczenki. 

L WO \V, 2 czerwca, (wł.). Dnia 
28 b. m. odb~dzle się ziazd sokołów 
ulirait1skich z okazji odsłoniecia we 
Lwowie pomnika Szewczenki. 
I?. zesi ~enie minisł~rjalne we 

Franci•. 
PARYZ 2 czerwca (wł.) Dziś ra

no zebrała się ponownie rada mini
strów na konferenc}ę, zaś po konfe
rencji wszyscy ministrflwie udali się 
do pałacu Elizejskiflgo, gdzie podali 
się do dymisji. Po południu Poinca
re odbył naradę z prezesem senatu 
Dubostem i tymczasowym prezesem 
izby Deschanelem w sprawie obecne
go położenia. . 

P ĄR~Z 2 czerwca (wł.) Były pre
zes mrn1strów Domergue publikuje 
list otwarty, że z powodu obecnego 
położenia parlamentarnego ·wyłoniła 
się konieczność, aby nowi mężowfo 
stanęli u steru rządu: będą oni mieli 
n~d~wyczaj trudne zadania do speł
mema. 

P ARYZ 3 czerwca (wł.) Ustępu
jący gabinet ministrów był wczoraj 
po południu raz jeszcze w pałacu 
Elizejskim. Poincare usiłował namó
wić Domerguea. do cofnięcia swej dy
misji, lecz i tym razem bezskutecz
nie. Wobec tego prezydent prosił 
ministrów, a.by eh wilowo, do czasu 
sformowania nowego gabinetu spra
wowali jeszcze swoje urzędy. 

Dzienniki dzisiejsze potwierdza
ją wiado_mość, że największe . szanse 
objęcia po Dumergue stanowiska ma 
poseł Viviani, należący do socjali
stów niezależnych. 

Proces Bendasiuka. 
LWOW, 8 czerwca (wł.).-Wczo

raj w procesie Bendasiuka i towarzy
szy wygłosił obszerne przemówienie 
prokurator, domagając się zasądzenia 
oskarżonych za zbrodnię zdrady sta
nu. Podnosił on, że winę oskarżonych 
r.większa ta okoliczność, iż uajbar · 
dziej oiywioną działalność ujawniali 
w czasie kryzysu międzynarodowego . 
Dziś rozpoczynają się przemówienia 
obrońców. 

. Echa katastrofy . 
LONDYN, 3 czerwca, (wł.) Z po

śród ofiar lratastrofy na .Empress of 
Ireland" rozpoznano dotychczas za
ledwie 90 zwłok. Sledztwo w spra
wie katastrofy rozpocznie się w nai
bli~szych dniach. 

Strejk rewolucyjny. 
RZYM, 3 czerwca, (wł.). W ko· 

palni siarki na Sycylji wybuchł 
strajk o charakterze rewolucyjnym. 
W Katanji w Porto Empe Doklo 
przyszło wczoraj do rewolucyjnych 
zaburzeń na ulicach. Kobiety urzą
dziły pochód przed gmachami boga
tych obywateli krzycząc: chcecie 
nam zabrać chleb, a my wzamian za 

Zatar.g ameryi<ańs .:o-nie„ 
miec i. 

NOWY YORK, 2 czerwca, (wł.)
Ambasador nitimiecki zuorotestował 
u rządu waszyngtońsldego pn,e;;iw 
karom nałożonym przez nąd Stanów 
Ziednoczonych na okręty niemieckie 
• Ypiranga" i „Bawnrja". 

Ambasador oświadcza, 7e zamO· 
wienie broni wyszło od rząuu Mek· 
sykańskiego, który iu~ dawno rrze1. 
Niemcy Ast uznany, wr1bcc teg-o St. 
Zjedn. me mogą przeciwdziałać za
mówieniom w Niemcze"11. 

Olbrzymia konb•abanna. 
W ASZYNG'l10N, 2 c;.erwc·a, (wł_l 

Okręty niemi'!lckie „Yr1rnnga" 1 „Ba· 
waria" wiozły na pokładn.cll: pierw
szz 15 mil Jonów na boi, 1 ooo łcarab1-
nów, 10 armat 1 100 lrnralli:ió\v ma
szynowych, zaś d ru~i 4 mil jony na
boi, i 5 tys1~cy karabinów. Kary na
łożone n11 „Bawarję" wynoszą 118,68' 
pesetów, a na „ Yp1rangę" 891,950. 

Aresztowane o ręty. 
WASZYNGTON, 2 czerwca, (wł.} 

Aresztow11ne niemieckie okretv OD1.! 
ściły port tutejszy pod opi;Jrą i;ie
mieckiego krążownika „Dresden". 

Nowy zamach na Hue tę. 
NOWY JORK, 8 czerwca. (wł.)

Studenci tutei!'li znów usiłowali do
konać żamachu na Huertę. Kiedy 
przeJM.dżał eamocdodem przez iednl\ 
z najludniejszych ulic miast:i, stu
denci otoczyli samojazd j dali do 
wnętrza szereg strzałów. Dziwnym 
zbiegiem okoliczności, Huerta, ant 
adjutant .jego, ani szofer nie zostal~ 
ranni. 

Uciekających 4 studeniów 
trzymano i natychmiast, bez 
rozstrzelano. 

prz;, . 
sąd1' 

ęgrzech)l 
· ·1 . I "' . · ó ł na1S1 01e ~ze w :1:.1u1op1e -or:pe zr dła siar-

i czano-mułvwa, radioczynne przeciw eier
I pieniom stawów, reumatyzmowi, artrety
~ zmowi.. newr~lgji, zwł~z~za ischiaso ivl po 
zła.maniach 1 '!iwlehmęe1aeh. Urządzenia 
mieszkań i kąpieli od najtańszyeb. do luk
susowych Hotel Termia połączony z ła~ 
zlenks.mi otwarty cały rok. Frekwencja 
18,000 osób. Z 'Varszawy lii godzin, z Kra
kowa 8, z Wieónia 3. Wszelkich Informa
cji, oraz prospel!.tów w języku polsklm do
starczają: lekarz zakładowy Dr. AL Telch· 
mann. zimą Kraków, latem J>iszcza.ny, willa 
Sztraka albo Dyrekcja zakłndu , lub Repre
zentanci na Królestwo i Cesarstwo: Dom 
Handlowy Ludwik Rolmil i 8-ka, Warsza-

.:;.a, N_2!fOgrodzka łO. tel. 34-86. 

Dr. medycyny 

P. BR UN 
b. asystent kliniki berlińskiej 
l)horoby skórne, weneryczne, dróg mo
czowych, kometyka lekarska. Przyj
muje od 8 1 poł do l i pół. i od 5 do 9 wiecz. 
Dla W Pań od 3-ej do 5-ej osobna pocze· 

to spalimy wasae maJątkH I w isto- Krótka 4. 
kalni&. 

Teł. 35• 
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jesteśmy w posiadaniu kilkudziesięciu eg

zemplarzy wspaniałego albumu 

NAPOL ON 
M R 
(leg~ony i Księstwo warszawskSe) 

w opracowaniu Erneata Luniń skiego L 
Ol{oło 500 ilusttacji. ~ 

Cena .ksi~gars.ka Pb u, prenumeratorzy 
.Kurjera • nabywaó mog(\ pCl 

r 
Alhm obe)r.eó ••ha w adminlatraoji „flur)e• 

. ra11 •I. Zaohodnla 87. 

KA CELA J _ 
Kursów Politechnicznych 

w &.odzl1 Piotrkowska 117, 
"Oodaie do wiadomośoi, te na czas ferJi urządzo~y zoe\ał_ k_urs przy 
gotowawczy, wieczorowy, na który się przyjmu1e młodz1ez bez róż 

\

I 11 icy płci 1 ..,aoanla .z wrkształcenlem elementarnem. Program: 
ję z;· :c 103yjsk1, ary\metyka alglebra. kreślenie, rysu1;1kL a na ~ąda t. n ie: j F Yki polski. ntemieckt I ślusarstwo I n formacie 1 zapis co'f dziennie od ó 9 r2789 ~-1 

·-
Założone przez D•Pa FRENKLA 

, · - Sanatoryum dla dzieci 1 młodzieży 
w Chylio~ch. 

pnd lilerr < • iem Dr. med. Barbary .Messing otwarte od l•go maja. 
ln ,ormar c' i prospek\y w Łodzi Dr FRYDE Cegielniana N! 4 tel. 8-4:2. 

li 
y YK 

Czasopismo polityczno • społl:czne i artystyczne-Uterackie 
wychodzł\ce od piętnastu lat w Krakowie, od stycznia f l 

1914 r. przeobrata si~ na dwutygodnjk . 
Programem „Krytyki": samoistność i twórczość 

narodu i Jednostki: Szereg pisarzy (D-r Bol. Limanow
ski, Wł. Studnicki, Dr. M. Sokolnicki, 'A' . Peltlman, Dr. 
M. Kukieł, U. Wasilewski i inni), rozbiern w „ _... ryty
oe" bieżące sprawy polityki i woiskowości polskiej, 
g~y. myśiici~le. (J. Wl. Daw~d. Kaz. Bles~;r_ński) oraz wy
b1tm artyści pióra toruią Qrogę wysok1e1 .kulturze du
ch.owej. „Krytyka" pragni e przeJ,onywać czytelm kł1. 
nie dogmatyzować, um1esz1· z1, t edy artykuły dyskus.' -
n•. Nadto r · każdym ze. zyc1e sprawozdania z rucJ,u 
" ychowa\ c~:E.~,G, z teatrów, nowo_,ci wy da wniczych etc 
O JrrólestwjB , 1'.osJi umieszcza 11 ' r y t !'!:.a" stale 
obszerne arty.1rn:1.y krytyczne. 'l'em swojem stanowi
skiem zajmuje „ "rytyka" w prasie odrębne stano
wisko ideowe. 

W roku 1913 uillJeszczało swe prace w „ •·y,;ly• 
c e " około' I O p S"?T ZV, wśród !; ti1ry ·ft " ' ))jd ujemy 
talenty pierwszorz1~d ne. 

Jako dwuty gou.ni.•;: „ rytyka" będzie mogła 
spe l:uić ::iwe ~adanie w tempi e żywsr.em i w sposób nie
równie aktuainie .szl'". 
Prenu merata „ Kryty.Ki" wynosi rocznie 10 r b. 20 kop. 

półrocznie 5 rb., 10 .kop. 
! '" " IJ wać należy: Administracja „ rytyki", Kraków, 
· ul. P'1""~·~„ Il 

,:~ ... ·--------CCl11"*2:'";E~,....- ""-o: --;:;=w ____ rg ____ _ 

D· 
prz,v ~D.'lal orjuro .l:ni t:n" Pusta 11 !!: ro• 

od 'i -- 12 i od ~ -- 7 "" • 
ot war\a 

Now..,czes rn urząd ;:en a. i kom tort: r-.a'i4'yaki parowe, ezkoc• 
kie i inne. . 'łPlele nas adowe, nożne i Inne. 

Parowe kttpiele r11akie I rzymskie. 
Kąpiel" 1101:\akowc i~li"ll'l ow• 1 a•arezan"' 

Kąpiele • •'fl•~ 'ł low z ••Ian. „, (Neuhe1msk'e) 
ąpic .- • .:„ „„. (O:t t} i •,„,,? . 

Ma•a . ; „H• rH1 
Kąr•ie !\:: ' c 'łł' lfO: e , c ;.. c en. u> e we l świetlae. 
Ele k t 1•y z: !.cła, ia łhe1•mła, d ' Ar s •nda l hsoc a . 
!..e <.zen i ~ Ta-.eau aparatami Fraenkla. 
Gimna•'<rka płuc dla astm a t :rków >1lech anotar apja. 
Jns :yh~t tintgena Naświetla n i11 l' Z łllc7nem słońcem wysoko-

" ~ em Kwarcową lampą). 

-----=-- -· ....... ~~~~~----~~--~~--~~--------~ 

u1erwsza Lecznica Lekarzy 
Specl'al stAW '-Ila '31~:1'Cllo:laą 

i u cwc11 chorych 
ul. Piotrkowska 40 (róg l.ielonei) 

Dr. J ::3zwarcwe.s · 
WEWNĘTRZNE ser codz odlO - 11 
i NERWOWE rano i od' i pół do 

I <lo ó i pó! wlecz. 

J.l:IOROBY Cli! - Dr . .M Kantor 
i<.URliJCliNH 1' od ~,-a I od 7 -S 

p.p 
UHOROBY ( Dr. M. Papierny 
KOBlBCE t oodz. od 8-ł 

1 'HOROBY DZIECI ( Dr. J Lipszyc 
" ( eodz oa 1-2 

CHOROBY OCZU ( Dr B Donobln 
( codz od v-10 r 

Dr. C. Blum 
· i' poniedz., wtor 

CHOROBY NOSA, sroct ozw od 
USliU i GARDŁA l 1-2,'piąt.ek'.,eob 

nleda. od 11-10 r 
Dr. L. Pr7buJekl 
w niedz„ wtorki 

CHOR. SKOB.NE ! czw., piąUd od 
i W EN &RYCZNB 1-2. ł'onledz 

środ7 sob. od 
t;-lł wiees. 

Dr H. SZUMACHB& 
We wtorki czwart.ki 1 piątki od 8'11 
db 911, wiecz w środy, soboty ponle 

dział1d od 1 'I do 2'12 po p el 
i\ nalizy l!:rwi , wy uziellu moczu. Ba

dania mame1r 
Porada dla niez!i mo iuyuLJ lCOp . 50 

Poszu.ku)e się od 1 Lipca r b 

1 • z caloc1Zlennem 

O U· ur1 zyma I tm, 
r· ,,~„ m m miasta przy inte i~i eatnej 

: eści11a ;;kiej roc'lzi nie: Wiadomośc 
adres m ł- Y C..!A GI •, .ys ki ... -.„... " -y ·" '"' ~jac~ " 

! JJ„-3 

gu 
21isty polecone do Petersburga 
i Odessy. Oddać za w yna• 
gro dzen iem do .firmy Se· 
rejsk1 i Dubaon, Piotr• 
CtOWS ·a 5 9. 1677-8-1 

Pani les&Oil! aieu~ywała kremu 
tak bardJ10 r spowezechnlonego 
na oałe J KUii atemekle1 z niezawo
dnym rezul\J\łm Wyda.tu: nie
znaczny a lrorzyse wiel11:a Wszel -
1' ie piegi opalenizna. plamy, pry 
s r.czt, wą~ry 1 lluaJe natychmiast 

I 
t1ezpowroinle ni k:11.1 ą lJl a uni ll:
•ięci a n ail ado •Il~•a 1przeee.:.! 
\~!ko "' 6lrfa4a e h 'P~naych D'ł 

aw;oi ~ 54, 1 Xonsłanły-1 
nowska ](e 75. 

I Cena za słoili 50 KO p. uweriie)szy 
7!> KOP 

----~-- - u...--.-• 

Do sprzeaan:a na 6arazo BogoDnych wirunkach 
lub zamiana na nieruchomość w mieście Lodd, po11iadłoM ziemska w Oki)· 

lioy !\on~hntynowa sk ł ad~jąea 11lę z i pół dom•1 murowao11p;o I 9-ma po· 
kojami oru stajnią iromórkami 1 piwnicami Ogród handlo>Yy 1 pół m<>r
gi pos i ariaiący drzew owocow1oh 600 agrestu 1 pożeozelc 100:> krzewów 
duża ora nżerja , staw, do tego należy 3 i pół mor~i gruntu w mieście 
1 1 i pół morF:l putv,ielca Wlat!omość osada Konttantynów, ulica. Zg1er
ska N! 26 lub Łódź , Długa 6, u gospodarza. Dla ogrodników wielka okazja. 

\rem ks. 
radykalnie usuwa piegi, opaiiniznę, W815elk1e plamy, pry
szcze wagry czerwoność skóry, a także wygładza zmar
szczki. Żfłdaó w apt~kaoh, składaoh aptecznych 1 per
fumerJacn . Wystrzegać s1ę falsytikatów, gdyż prawdziwy 

tylko w słoll!:ach :r, wypalonym napisem. 
KREM KNEIPPA 

I A- p:k•_r_z• ___ J_. -H-ar--tm_a_n_a __ M_i_a.~_g_. _H_u_r_t,o_w_a __ sp_rz __ ed_ai ___ •_P_~_ka~-"'-Ł_o_-dJi Młfoarska 16. l1'6-2ł 

zarzf\dU domem mogę złożyć 1600 na wy!2:szą sum~ por~ 
czema. Łaskawe oferty prosz~ składać pod lit T. Ł. w Ad· 
minlstrac1i ninle1szego pisma. 4407-0-1 

Krótka 5, tel, 26-M. 
Choroby skóry weneryczne 1 mo· 
czopłclowie 10-l. 6-8 W nie • 
dzielę I święta od 8-1. Dla P11.ń 
4~ Criidzlelua poczekalnia 100 

Dr. L. l\laczkin 
Konstantynowska li. 

Syphllis, skórne, weneryczne 
choroby dróg moozowyoh. 

Przy )mu je od 8-1 rano i od 6-8 
w1ecz. Dla pań od ł -("i po południu 

Dr.L. Pryuulski 
powrócił. 

POŁUDNlO w A 2. •rel. 18-59 
Vhoroby s11:órne, włosów (kosmetyka 
lekarska) weneryczne, rnoczopłoiowe 
1 niemocy płciowej. Leczenie orp• 
hiliau Salwarsanem „Erlich• 
Hata 11&0łi 91-ł11 w•ródarlnie. 

Leozenle ełell.tryozności ą 1 masa 
żem wibracyjnym 
Przy)mu1e: cuorych od 8-1 rano i od 
ł·-V po poL . panie od ó-6 po poł. 

Dla pań osobna pooaekaluia 

ur. ~. Rejt 
::;.&.BDNlA N! 5. Tel. .u-7 o 

tip. choroby skórne . włosów wene 
ryczne, moozopłoiowe 1 s:osmetyrk 
lekarska Leczenie syphillsu tlał va 
sanem ~hrlio 11-l:iaia „606" i „;;a• 
( wśróclżytnie). Leczenie eles:irycznoś · 
cią (elełlt.roliza) 1 usuwanie szpecaą 
cych włosów) i oświetlenie kana• 
łu ( uretross:opia). l.iouziny przyJQC oa 
111 do 12 1 1~ i od ó·e1 eto ti-e1 wieoz
w niedziele od 10-el do :l-ei p•l f' '"' 

Dla W Pań: osobna poczeke.ln!a 

Chorob9 sl{órne, wene
r~czne 1 niemoc płc1owq 

Dent9sta 

• uba z c" 
mleszka obecnie przy ul. Konata.n· 

t7nowskleJ pod 1i 11. 

Op. Wed . 

fl. Wargołis 
JUNIO 

Zielona 6. Tel. 6·18. 
Choroby iołąilka i kiszek. 

przy1mu1e orl 9-11 rano I od ł-7 
po pot rl-6Sot 

f r. f el iks Skus1ew m. 
Ar1drzej a 13. 

Choroby skórne, weneryozn~ 
moczopłciowe. 

P.ryjmuje: od 91,,-11 g. rano 
5 - 8 g, popoł. W niedziele 
świ~ta od 9'1 ~ - 12 g. rarl 

Telet. 26-26. 

Dr. R binowiez 
CHOROBY. uARDŁA, NOSA 

• I USZU 
a 2:1olna 8. 

----- ---- ~-----
r. • "Z nd 

rednia 
Specjalista chorób skórnyob.. 
wenerycznych (stos. 606) l kos
metyki lekarskiej (włosy, twar:i 

eto.) 
Pn7)muJe od 8 i pół do 11 i pół ran6 
11, do li wlecz. 

Lecze:ie tr~~ oe~~r!~ I tylko iła Pań! 
wań. 'l'el. 86-U Leczniczo-kosmetyczny. 

Gabine t 

Pny sypUili!łie 1:1tosowanie prep . • 606 
1 .91ł" Let>Zeule ele1u.ryoznoś oią i m 

11atem wibraoyjn7m. 

o~latan Jl . o &4a 12 
o;.10 " teatru ~elina. 

od lł-1 I od 6--tl. dla pań od ó-1 
w niedziele od li do a Tel 35·44 
Dla Pań osobna poczekalnia. 

- - --------·-
Dr.M.Papierny 
Akuszer i specJalista chorób 

kobiecych 
b. ordyn. warsz. Uniwen. Klinik\ 

Akus11er 
Prz7jmuJe od 10-11 1 od ł i pól do 

6 i pół po poŁ 
ul. Połullnlowa aa, t•L l • ł 

y'ICZ 
r "'· ~ . , { J. a ~ „ J I 

Choro y: ereuc1 ę
c:herza, cewk 1 t. d„ 
Godziny przy) ę~: do LO ran 

i o.1 4- 7 po po łudni u. 

ROZALII SZERESZEWSKIEJ 
(Dyplom Akar1pm~ Ko"me•vc:>: ne 

" h er11111 
l[onatantraowaaa 181 m. ? 
.Na1noweze sposoby osl fłg;nięci a <lr 
c;& nat, urn •ną p1ęs:nośc1 twan.y 
F.'t.Ji rąK t włosów Upl k azo nie 
i odmłodzenie za pomocą pn:y
rządów przyroaolemmtczycll. Apa. 
rai.y wibraoy)ne. pneumatycrme 
i elektryczne Masaże twarz1 
i bluetu. Parowan !a twarzy Za 
atrzyklwan!a. Wyne11ka t n1enle ce· 

· ry Nadawanio skórze twarzy, szyi, 
ramion 1 rą1r białości, gładkości 
u sam1 tne' 1 elas tycznośol ~i e• 
zaw odne środki 'na wsz-•tl:le 
wady urody H.aaylfa łne usuwa•ile 
pryazczy, Wfłgrów piegów, Młtycn 
t brunatnyeu plam. z.mars zci.ek 
.da. „ozszerzenla o r ó w 

• t. r • , s.adów po apie, po• 
.t ir .ku M poc enia •lę war:ir:J, 
c a e rwo nosci nosa 1 rąk, 
~ z p ec ą oyo - ~o a ó w 

l i Udtluszcz.o ie odbr ó ka i 
bi ustu. W 112lel ,;: ie z~ bi cri prowa
ł zone są sumiennie t ao. zasauacll 

I 
hyglenlczno-uaukowyoh ~akre-
cja zapew niona. Prz.r:ęo1('\' oa ' 
pdz. ~-8. 

ll. - · ' 
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Iowa sensacja 

INOT F 
BAD PROSRAM1 W spaniały dramat w 4 cz~ściaeh 

··" IN RO GE11 

Ceny zwyczajne. ~======== Ceny zwycz:ajne. 

• 
• 

•• •• „ • 
• •••••••••• •• • • • • • • • • li 

• • • • • • 
• 
• • • • • a 
Ili 

• • li 

• .li 

• • a 
li 

KTOSZUKA1 
pracy, 
poaadJ, 
8łoibJ, 
111le11kanła, 
1b7tu towar6Y, 
reklam7 w7robó•, 
dziortawy 

KTO POTRZEBU E1 
l.nżynlorów, 
urzędntkó•, 
techników, 
le~nlczyeh, 
pomocników~ 
poko1ówek, 
kucharzy, 
kucharek, 
tłutb7. 

KTOCHCE1 
nająó mieszkanie, Jrnpłd Ja.b 
aprzedaó ziemię, handle, gospo
darstwa., poźyczyd pieolędą 
l t d. lub podad cośkolwiek 

do wiadomośel ogółu 

naJlepiej I najtanieJ 
uzysk& \o przes 

OGŁOSZENIA 
: w }:ovym 

• • • • 

• 
n 

• • • 
li 
a 
• • • • • li 

• fi 

• • : J(urjerze ióazRim. 
• • • ••••••••••m•tt••• s R 5 

: DRUKARNIA ~!:.~o~!\!~~ : 
• ZAOPATRZONA.WSTAŁA W NOWB Il 
• WZORY PISK I OBN A. M KN TOW. ~ 
li PBZYJ.MU.JBWSZELKIBROBOTY O 
• W ZAKRES DRUKARSTW A WCHO- Qi! 
8 DZ.ĄCEJAKOTO: BROSZURY,KLEP- : 
li SYDBY. PLAKATY, A.FISZE PO CB- li 
!I NACH UMI.ARKOW ANYCH. NA.KŁA- li 
B DY WYKONYWA. SIĘ NA MASZT- • 
ił .· . . ·. NACH ROTACYJNYCH. -~ • 
• r/'e WŁASllA STEREOTYP JA. .-. 111 
u ~ 

M••••••••R••·····~····· c • 

1111 mm •• 

7-io i'L . ~ 

Elizy 

• 

• 

• 

• 
li • 

• 

Zapis uczenie codziennie od 10-2. Egzami
ny wstępne do klas młodszych 8 i 9 czerwca 
o godz. 9-ej rano. 

Kierow11iczka Dr. nauk przyrodn. 
r282S-3 ., - -łefanowska. 

lMowe gimnazjum żeńs 
z prawami oimnazjów rządotlrych 

E. . AR JUKOWEJ 
1:rrll&'jmuje si ę prośby na_ eguwi11y mające się odbyć w sierpniu 
<.O I. II, III, lV klasy I do szkoły przygotowawczej o 8-ch 
od~zlałach, mieszczącej się przy gimniujwn. Do I oddziału 
mogą ~stępować rlziewczynkl od e-clu lat i nieumiejące czy 
i od am plsae. O p łata za rok do I-odd!;iału-00 rbl . do II--
;u rb., do HI - 80 rbl. Gimnazjum mieścić się będzie przy 
ul. Dzielnej 41. Przyjmowanie próśb prsy ul. Bzlcołnej 
~2- ~ od t\-f'J rlo l!- ej wleC'zorem r2832- 4 - l 

\ \ ' • (• 1 

Zarowie ło ł>ogaeł~o I 
D}etetyczne preparaty 1 1ol&ml odżywO!<imf. 

D~ LAHMAN IA 
- KAKAO, CZEKOLADA, EKSTRAKT, 
. BISZKOPTY. MLEKO , ROSLINNE. 

J ~ 
WYCIĄG JAPONSKI. 

poleca główna agentu!'a D-ra tahmanna 
... ~ na. całą Rosję • 

~ud. W. Seuberlich w R9dzeo 
2ą łajołe broszur 0 snaozeniu soll odtywczych. Broszuą 1 ceuntkl 
rll.88-9 hezpł&t..D.io. 

yd wan" 
wychodzący od roku 1912 w Krakowie, 

POD REDAKCJĄ 

Cezarego JELLENTY9 
(Dawniejsze „ATENEUM"). 

Cgło~zenia arofJne: 
- - -----====i 

jfer, Łó rtź. P!otrkow~ka 9. Wiel-
ka, tania wyprzeda~ 11łomko

wych, panamskich, filcowych , sztyw
nych 1 miękkich męskich, kapelusą 
oraz różnych czapek. Dla pp pracu
jących i unę<lnikkw specjalne ustęp-
stwo. 1614-1 

A parat rotogra1iozny l8 X :.H de> 
sprzedaola. Przę'1zalntana 8 m. 

11, sastaó moina od 6- ~-e.j 1622-3 
"Do sprzedania bufet szafa,-iiwar 

rzetnlckl uL Benedykta Nt 94, 
wlatlomość w ulepi•. 16ló -1 

oro ta 'fOTOń.C'ZY kurodZ.-Nagunka 
zgubiła paszport wydany z ma-

.Rydwan" poświęcony jest sprawom
twórczości i kultury polskiei. 

gistratu m. Łooz1 . 1625-1 
• K. ohieta 30-let'lia, umysłowo chora, 

ubrana w czarny żakiet i gra
natowy kapelusz, znak na prawym 
policzku, wyszła w sobotę i dotych· 
cz.as nie ~róciła. Ktoby wiedział o 
takowe.) zechce zawiadomić Południo
wa 40 m. 32. lól 7-1 

Główne działy: Literatura, sztuki plas, 
tyczne, muzyka, teatr, krytyka, Hee filozo
ficzne . 

Prenumerata wynosi: rocznie rb. 6, 
r0cznie rb. 3, kwartalnie rb. 1.50. 

Skład główny na Łódź i okolice 
w księgarni Gebethnera i Wolfa, 

Piotrkowska N2 87. 

W dniu 7 czerwca Stowarzyszenie z 
Wza;emne1 Pomocy Restauutorów 

S· ej kategorj 1 m. Łodzi urząił-łl 

lluia uabiN1ft~•a w ogrodzie p. BURNO 
w mle.Jscowośc1 U f .an ~~ zabawy 0 gl)<lz. 1 po poł 

konfetti i rótoe nle~pol1z1ankt. 

Każdy członek ma prawo wprowadzić swą 
i zaproszonych gości. 

rodzin~ 
1587-3 

Opuścił pi'as~ i jest na składzie w księgarni 

L. Fiszera poemat t'fama1yczny w 5 akiach P. t. 

F 
oryginalnie napisany przez 

Franciszł{a Sł{ierl\owsl{iego. 
Cena za egz. kop. SO. 

ń!. Naucz cie 
SPECJALNY udziela korepetycji, oraz przy-

FRYZJERSKI SALON dla PAN sposabi11. na różne świadectwa 

„EUGEN , ' Piotrkowska 117 m. 17 

KAR OWSKA 
Łódź, Konstantynowska 5 

TELEFON N2 28:.01 
Polec& Saan Paniom VI l'.odat i ollx>

iioach 

NAJPiĘKNłEJSZE CZESANIE 
myete głowy z natychmiastowym wy
suszeniem (.Man!cur) czyezc&enie paz
nokci farbowanie włosów 1 wsze!Jde 
roboty w z~res perukarstwa wcho
dzące, jako to: lokt turbanowe, war· 
1,ocze i postlsch, zawsl!9 w najnow
ozym 1t.ylu wykonywane pod moim 
kierun.i:tom, WyuOll&Dl upin&ni& naj
noWBJJych fryzur w 11 lekcJ ach 
Abonament na mie'8ou 1 w dom.ach, 

.tełnie mi&?szkania 
VI pięknej miejscowości, pól godzilly 
oo Łodzi tramwajem, m0te bycz ca
łodziennym utrzyma.niem. Wiado
mvść: bAD.k Handlów,-, Spaceruwa 
u Woskobo nikowe1 16lh -..: 1 

zastać można od 5 do 8 wiecz. 

3'1.uszerka masażystka 
z d;rplomem Cesarskiej Aka• 
demji medycznej w Paterabur• 
gu prahykuiąca 20 I.at, przy:JmuJe: 
maaat ,porody rozw1nięcla biustu, pod
skórne iaatrzykiwanie, udziela. pora.r. 
dySJUeeja ~a.pewnione. Andrze.Ja .1'ł S! · 
m. 13 oó l~-5. Odpowiedzi na listy 

Frontowe mteszkau1a po 

2 1 3 1 4 pokoje 
11 kuc.b.niami, waaelkiemi wy
godami Jak: elektryczne cświetlenie, 
wanny, tam:re sklepy do wynajęcia 
od IIH lipca, ul Główna ;~ 62. WiB.· 
domośó na miejłilCU u r•lldoy-\eleton 
M 10-~ I H79 - 12-1 

" llaehalter rutynowa-
• • • ny b. uraędntk bao-

ll:owy, wychowaniec wy:tszeJ szkoły 
handlowej, posiadający Zllll)omość 1ę
zyków miejscowych poszuku)e posafiy 
Łaskawe zgłoszenia upraeza. się nad
syłać do Administracji „N. Kur)era 
dódzkiego" pod „ 13uchalter-korec:pou -
Łent". 45°'-li 

~!orty człowiek. umieJący czytać 
lli„I i pisaó po polsku 1 po rosy1sk11 
posżukuje odpowiedniego za1ęcia. 
Ł11sKawe oferLy uprasza się przesy
łać porl adr. Staro-Zarzewska U Ta
deusz Rarlz kowski 1620-5 

auczyciel (dośwla11cwuy 1rnrepe• 
tytor) przyjmie konrlyoję na w7-

jazd Ce1de!nlana 85 m. 12 lt>80-! 

P otr&ebna jest do go:potiarstwa 
na w1eś 1 do roboty w polo 

dziewcz-,na starsza pracowita l 
porządna. Potrzebny ~est takte dn 
do pastenfa bydła chłopiec lub 
dziewczynka w wieku od 12-16 
lat. Zgłaszać się na ni. Konstanty
nowską Ni 111 na dole w oficynie 
ostatnia sień, od godlliny 12 do 2 w 
południe lub po godztnte 7 wieczór. 

1186-0-l 
otrzebny etiłoplec na posyłlcl d« 
drulra.rnl N. Kuriera Łódzkiego . 

-oŁrzebna zd.olna panienka do"""'SZy. 
cia Andrzel11. 28, ló09-1 
otr:>.ebnl'. Molna panna do 1<zycia. 

Ul Główna N! 4Z, K1tql11' 
1621-ł 

otrzebny Gbłoptec do kantoru 
banlr1ersl.rlego Plotk,owska M 30. 

16111-t 

P otrzebny strót. Zgłosić się na 
Piotrkowska ł6. Haek 161 ~-l 

Potrzebnł cłlłopey 01 l'l lat zarai 
płatnt do robot.V" ślusarskiej. 

Zawadzka 3 . w mieście 11178-S 

Umeolowane poJrn1e Lira. z wszel
kiemi wygodami (mote być po 

2 lub 3 osoby), równ1et. eałodzieno
utrzymanie poleca t.an'o J. Wituski, 
TH. Wólczań!>ka Nt :.! 1!'165-5 

2 gie śwtęto na Wodny~ 
.Kll zaginf\ł 6·c1olet.nl ehłopieo 

Wacław Kowalczyk w ubran 1m gra
natowem w bls. łe paski, w czapeczce 
grana.towel (lliałe wypu 0 tk1) Proszę 
odprowadz ó d'l ro h1~ów , l:izosa. Ro
klelńska 2,, 1619-1 

a~inął dowód Nr 7o32.J Oddziału 
I go łódzkiego Warszawskiego 

Akcyjnego Towarzystwa Pożyozk:o~ 
wego. Zachodnia Sl 1624-3 
~&ginął paszport. wydaoy z gminy 
• .Y.aohory, pow. opoc:zyliskiego, 
p;ub. rad0mo; i<IP.j nii imię J'\r111 G.m•zca.. 

1612-3 

Zaginął paszport, wydany z gminy 
Bałucz, pow. łaskiego, gub. piotr

kowskiej, na 1mtę Jakóba Okuńsklego. 
"'.Vagillął ps.sy,port, wydany z gminp 
li. Kazimierz, pow. 'słupecki ego. gub. 
keltskleJ, na imię Janiny Elert 
~aginął paszport, wydanyzgmfiij 
16 Wicb.ertów, pow tureckiego, gub. 
liads ,if'j na imię Stanic:ła 11 a Zuraw-
skieg•> 157.., -~ ' 

aginął paszport, wydany z magi· 
stratu m . .r~odzi. oraz bilet WOJ· 

skowy, na imię Abrama Gutermana 
aginął paszport, wyuany , z gminy 
Poddębice, pow. łęcr.yC'kiego, gul;. 

kaliskiej. na imię Antonierro Mokro· 
sińs!:'ei;o. 1597-2 
'-#agi;ęła Karta od paszportu, wy. ' 
• dana z fabryk:! Laufra, na imię 
Bertolda Wolfa. 1611-~ 

Redakto.r odpowA11.fa.ln.v: Adam 9.óreokl. 


